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XIY Zjazd Związku
W  roku bieżącym, zgodnie z uchw ałą XIII-go Zjazdu, 

odbędzie się kolejny Zjazd Związkowy. Zarząd Główny, 
zwołując Zjazd, rozesłał do Okręgów Okólnik Nr. 23/47 
z daty  26 kw ietnia 1947 r. następującej treści:

„Na podstaw ie § 40 sta tu tu  oraz uchwały Zarządu 
Głównego z doda 19 m arca 1947, w dniach 22—25 czer­
w ca 1947 r. odbędzie się we W rocławiu XIV-ty Zjazd 
Związku Zawodowego Pracowników Przemysłu Poligra­
ficznego w Polsce.

Porządek obrad Zjazdu:
Dnia 22 czerwca o godz. 10 przed południem w sali 

Teatru M iejskiego:
1) Zagajenie i otw arcie Zjazdu oraz pow itanie gości1;
2) Przyjęcie porządku obrad;
3) Powołanie Prezydium Zjazdu;
4) Przemówienia gości;
5) Referat delegata Komisji Centralnej Związków Za­

w odow ych;
6) Referat „Przemysł Poligraficzny w Polsce".
Dnia 23 czerwca o godz. 10 przed południem w sali 

obrad w hotelu „Polonia":
7) Uchwalenie regulaminu obrad Zjazdu;

8) Sprawozdanie W ydziału W ykonawczego;
a) Prezydium,
b) Sekretariatu,
c) Kasowe,
d) Głównej Komisji Rewizyjnej;

9) Dyskusja nad sprawozdaniem;
10) W ybór Komósyj:

a) m andatowej,
b) wnioskowej,
c) statutow ej i regulaminowej,
d) matki.

Dnia 24 czerwca o godz. 10 przed południem  obrady 
w Komisjach.

Dnia 25 czerwca o godz. 10-przed południem w sali 
obrad w  hotelu „Polonia":

11) Uchwalenie zmiiamy sta tu tu  i  regulam inu Związku
oraz zatw ierdzenie regulaminów: Sekcyj, W ybo­

IS)

rów Zarządów, Sądów Związkowych, obrad W al­
nych Zgromadzeń i Zarządów;

r2) Uchwalenie wniosków;
13) W ybór Zarządu Głównego, Głównej Komisji Rewi­

zyjnej i Centralnego Sądu Związkowego; .
14) W olne w nioski i interpelacje;
15) Zamknięcie Zjazdu.
N a podstawie uchw ały plenarnego posiedzenia Za­

rządu Głównego z dnia 19 m arca 1947 r., zatwierdzonej 
przez Komisję Centralną Związków Zawodowych, przy­
jęto  jako zasadę, iż każdy Okręg Związku otrzym uje na 
każde rozpoczęte 500 człotoków 1 mandat. Podstawę do 
ob liczenia stanow i stan  członków, w ykazany w spraw o­
zdaniach Okręgów za miesiąc marzec 1947 r.

Na tej zasadzie ustała się następujący podział m anda­
tów na  XIV-ty Zjazd Związku:

Okręg: Białystok 1, Bydgoszcz 5, Częstochowa 2, Gdy­
nia 2, Katowice 6, Kraków 6, Lublin 1, Łódź 7, Olsztyn 
1, Poznali 7, Rzeszów 1, Szczeoitni 1, W arszaw a 8, W ro­
cław 5, W ydział W ykonawczy 5, Główna Komisja Re­
wizyjna 1, Redaktor „W iadomości Graficznych" 1.

N a podstaw ie uchw ały posiedzenia plenarnego Za­
rządu Głównego z dnia 19 m arca 1947 r. polecam y Za­
rządom O kręgów odbycie w  dniu 1 czerwca 1947 r. Nad­
zwyczajnych W alnych Zgromadzeń, celem dokottnamiia 
w yboru delegatów  na Zjazd według wymienionego wy­
żej rozdzielnika. Nazwiska w ybranych delegatów  nale­
ży zgłosuć natychmiast po wyborze, tak, aby wpłynęły 
one do  Zarządu Głównego najpóźniej do dnia 7 czer­
wca 1947 r., celem uzyskania zniżek kolejowych.

W przededniu Zjazdu, t. j. w dniu 21 czerwca 1947 r. 
o godz; 10-tej przed południem  odbędzie się w lokalu 
Związku we W rocławiu (Wfenzibowa 5) p lenarne posie­
dzenie Zarządu Głównego, celem omówienia ostatlnich 
przygotowań do  Zjazdu.

Szczegóły, dotyczące zakw aterow ania i  wyżywieintia 
podamy w terminie późniejszym".

Sekretarz: Przewodniczący:
k. Wolański w . Koczub

W  n io s k a
Zgodnie z postanowieniami statutu oraz na podstawie u- 

chwał Zarządu Głównego nadesłały Okręgi wnioski na XIV-ty 
Zjazd Związiku.

Zamieszczając poniżej dosłowną treść wniosków, podajemy 
osobno wnioski, dotyczące zagadnień ogólnych, a  w dalszych 
grupach wnioski, dotyczące zmiany przepisów 6tatutu 4. regu­
laminów.

Propozycje zmiany statutu i regulaminów opracowane zo­
stały w ten sposób, iż kolejno podajemy nową numerację pa­
ragrafów 6tatutu, przyczyni w tych paragrafach, które mają 
być całkowicie lub częściowo zmieniane, zamieszczamy w na­
wiasie uwagę „(por. i cyfra)". Oznacza to, iż nowe brzmienie 
porównać należy z dotychczasowym brzmieniem wymienione­
go w nawiasie paragrafu.

Z§uz«B Za
Regulaminy Sądu oraz Wyborów podajemy w pełnym 

brzmieniu, proponowanym przez Wydział Wykonawczy.
Wniosfc; poszczególnych Okręgów zamieszczamy w kolej­

ności alfabetycznej według nazwy Okręgu, z tym, że wnioski 
dalszych Okręgów, pokrywające się w całości z wnioskami 
poprzedzającyóh je Okręgów, pomijamy.

I. WNIOSKI OGÓLNE.
OKRĘG BYDGOSZCZ

Książeczki członkowskie wydać członkom Związku na wzór 
przedwojennych z fotografią.

W alny Zjazd uchwali pewien procent składek członkow­
skich pozostawić do dyspozycji. Oddziału, gdyż dotychczasor 
we przekazywanie wszystkich składek dó Okręgu hamuje 
całkowicie rozwój kulturalny członków naszej organizacji.
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W strzym anie przyjm ow ania uczniów lito-ohemigraficznych 
na przeciąg trzech lat. Uzasadnienie: brak m ateriałów  technU 
S T /o k c e 1 StateCMej i i o ia  zakładów lito-ohemigraficznych

OKRĘG CZĘSTOCHpWA

W nosim y o zorganizowanie i pow ołanie ido życia nrzv Za­
rządzie G łównym Zw.ązku szkolnictwa zawodowego zada­
niem którego będzie dokształcanie, szkolenie w szystkich ch ę ­
tnych do pogłębienia sw ej w iedzy fachowej.

W nosim y o zorganizowanie w jak  najkrótszym  terminie 
przez Zarząd Główny 3-miesięcznego K ursu dla kalkulatorów  

d rukaiń. Do pokrycia kosztów  zainteresow ać 
GZ.PZG, k tó ry  winien przyjść z pomocą finansową.

Ze względu na to, że pracow nicy przem ysłu poligraficznego 
narażeni są na choroby zawodowe, w nosim y o spowodowanie 
w prowadzenia okresowego badani,a przez lekarzy-specjalistów  
na koszt zakładów pracy, tych  grup pracowniczych, które 
narażone są  na niebezpieczeństwo chorób zawodowych.

a) dla tych  sam ych grup pracow niczych przem ysłu poligra­
ficznego i z tych sam ych pow odów  wnosim y o w prowadzenie 
^-tygodniowego płatnego urlopu (4 tygodnie w okresie letnim, 
2 tyg. w okresie zimowym).

W  celu zapew nienia egzystencji w eteranom  pracy w prze­
myśle poligraficznym w nosim y o podw yższenie związkowego 
funduszu em erytalnego do takiej wysokości, k tóra gw aranto­
w ałaby sam odzielne utrzym anie i zabezpieczenie m aterialne 
starości.

OKRĘG KRAKÓW

/.jazd konstatu je, iż Związek n ie uzyskał należytego popar­
cia w zakładaniu Spółdzielni Pracy, a zarejestrow ane Spół­
dzielnie nie otrzym ały przydziału w arsztatów  pracy. Zjazd, 
biorąc pod uw agę powszechne upaństwow ienie przem ysłu po­
ligraficznego, poleca Zarządowi Głównemu poczynienie sta­
rań, aby każdy O kręg Związku otrzym ał przynajm niej jeden 
w arsztat pracy, przeznaczony na  Spółdzielnie Pracy.

Zjazd poleca Zarządowi Głównemu poczynić dalsze w ysiłki, 
by  z Układu Zbiorowego korzystali w szyscy pracow nicy kw a­
lifikowani i  niew ykw alifikow ani podstaw ow ych działów pro­
dukcji naszego przemysłu, jak: drukarze, litografowie, roto-
grawiurzyśoi, chemigrafowie, intro ligatorzy  itp., zatrudnieni 
w zakładach pracy, podległych wszystkim  M inisterstwom i in ­
stytucjom  państwow ym  i by pracow nicy tych* zakładów  byli 
w yłącznie członkami Związku Poligraficznego.

Zjazd wnosi, by Zarząd Główny Związku w porozum ieniu 
z KCZZ rozpatrzył i rozgraniczył spraw ę członkostw a praco­
w ników obcych zawodów, pracujących w przem yśle poligra­
ficznym, jak: szoferów, palaczy, ślusarzy, stolarzy, kucharzy, 
buchalterów, księgowych itp., należących obecnie do Związku 
Zaw. Prac. Przemysłu Poligraficznego, k tórzy  ze względów 
praktycznych i formalnych winni należteć do Związków Zawo­
dowych M acierzystych.

Zjazd stwierdza, iż wprowadzenrłe przez poszczególne Sekcje 
dodatkow ych zapomóg i świadczeń jes t niezdrowym  i niew ła­
ściwym. Pobierane obecnie od członków dodatkow e drobne 
w kładki do Sekcji służyć w inny w zasadzie pogłębieniu Wie­
dzy zawodowej przez urządzanie kursów, sprow adzenie lite ­
ra tu ry  fachowej, urządzanie w ycieczek, zwiedzanie w ystaw  
jtp. W prow adzanie świadczeń i  zapom óg jest niedopuszczalne.

Zjazd poleca Zarządowi Głównemu sporządzenie jednolitego 
wzoru rocznych sprawozdań kasow ych Okręgów, bow iem  do­
tychczasow a sprawozdania n iek tórych  Okręgów, sporządzone 
na wzór w ielkich bilansów  bankow ych, nie dają  właściwego 
obrazu gospodarki finansowej j łatw ej kontro li przez człon­
ków.

Zjazd przekazuje za pośrednictw em  Zarządu Głównego n a j­
bliższemu Kongresowi Związków Zawodowych co następuje: 

Ze względu na niepraktyczmość ściągania i  uiszczania w kła­
dek do Związku w proc. brutto oraz ze względu na równe 
praw a i obowiązki członków, ustanaw ia się jednolite w kładki 
sztywne w' kilku stopniach, uw zględniając skalę wyższej w k ła­
dki dla w yższych zarobków. D oświadczenia w ykazują, iż 
sztywne wkładki upraszczają inkasowanie, księgow anie oraz 
kontrolę.

Zjazd biorąc pod uw agę katastrofalny brak papieru, zwraca 
się do Zarządu Głównego, by poczynił staran ia  celem podnie­
sienia produkcji papieru, farb drukarskich, chemikalia itp., 
tak, by produkcja ich zaspokoiła w zupełności potrzeby ryn­
ku krajow ego i by w pierwszym rzędzie w przydziale ich 
były uwzględniane przedsiębiorstw a, pozostające pod zarzą­
dem państwowym.

OKRĘG LUBLIN
Szczególnie szkodliwe dla zdrow ia w arunk; p racy w  prze­

myśle poligraficznym wcześniej w yczerpują siły  pracowników, 
przyspieszając tym  sam ym okres inw alidztw a; domagam y się 
przeto przesunięcia granicy w ieku em erytalnego z 65 na  55 
lat, jak  również zapew nienia em erytom  minimum egzystencji 
przez podw yższenie ren ty  em erytalnej.

W obec całkow itego upaństw ow ienia przem ysłu poligraficz­
nego domagam y się, aby dotychczasow y niezadow alający stan 
szkolenia zawodowego został uregulow any specjalną ustawą. 
W  każdym  O kręgu w inna być utw orzona Państw ow a Szkoła 
Graficzna pod kontro lą Zarządu Głównego, dająca jedyną 
gw arancję należytego w yszkolenia przyszłych pracow ników  
przem ysłu poligraficznego.

W  Polsce O drodzonej, k tó ra  dźwiga przem ysł z ru in  — po 
upaństwow ieniu przem ysłu poligraficznego, stanow iska d y re ­
ktorów  i kierow ników  w tym  przem yśle w inny być obsadza-' 
nę w yłącznie przez fachowców, którzy  sw oją w iedzą fachową 
przyczynią się do podniesienia produkcji, odbudow y zdew a­
stow anych zakładów i w ykonania p lanu trzyletniego.

OKRĘG POZNAN
N ie tworzyć specjalnych Rad z ram ienia Sekcyj, a  is tn ie­

jące Rady rozwiązać.

OKRĘG WARSZAWA
Zjazd stwierdza, iż jes t głęboko zaniepokojony, że w C en­

tralnym  Urzędzie Planow ania przy układaniu hierarchii prze­
m ysłów daje się zauw ażyć próbę zepchnięcia przem ysłu poli­
graficznego poniżej poziomu, jaki m iał przed w ojną. Zjazd 
poleca Zarządowi Głównemu zwrócić ną ten  fak t baczną u- 
w agę. W  bezpośrednim  zetknięciu należy fachowo udow od­
nić, dlaczego przem ysł poligraficzny naw et w  u stro ju  k ap ita ­
listycznym  był właściwie oceniany.

Zjazd p ro testu je  przeciw  próbom różnych insty tucji dobro­
czynnych otw ierania szkół zawodowych. Szkolenie zawodowe 
winno spo.czywać tylko w rękach państwa.

Zjazd poleca w szystkim  Okręgom  zwrócić baczną uw agę n a  
higienę w  zakładach pracy. S tan  tu  w prost rozpaczliwy, jes t 
przyczyną licznych cihórób, dużych s tra t roboczych d n i  N a j­
ściślejsza w spółpraca z inspektorem  pracy  i  przypdłnowanie 
ich  zarządzeń — winno być przeprow adzone jak najsum ien­
niej.

Zjazd stw ierdza, iż śm iertelność w śród kolegów  w  sile w ie­
ku  jest coraz w iększa. N a skutek  chorób zawodowych^ orga­
nizm słabo  odżyw iany stracił odporność i d latego w szystkie 
O kręgi w inny przeprowadzać .u jsiebie ogólne badanie człon­
ków Związku i spowodować leczenie zapobiegawcze.

zjazd  w yraża sw e zen:, epoko jen ie  z pów odu stanu  maszyn 
poligraficznych na skutek  nadm iernej pracy. Zjazd pcddea 
i,urzędowi Głównemu, aby  położył nacisk  u  w łaściw ych czyn­
ników, aby wobec niemożności sprow adzenia m aszyn now ych 
z zagranicy, opracowano p lany  organizacji specjalnych w ar­
sztatów  mechanicznych,, zdolnych n ie  ty lko do  reperacji, a le  
i fabrykow ania tych  części zam iennych, k tóre  najszybciej 
ulegają zużyciu.

Zjazd stw ierdza: Uchwała Xffi-go Zjazdu, żądająca usunię­
cia n iek tórych  osób, skom prom itow anych wobec nas, s to ją ­
cych na  czele przem ysłu poligraficznego, n ie zostały uwzglę­
dnione. Zjazd podtrzym uje po raz drugii uchw ałę X III-go Z ja­
zdu i  w zyw a Zarząd Głów ny do energicznego przeciw działa­
nia, jeśli w  dalszym ciągu właściwe czynniki będą lekcew a­
ży ły  pow szechną opinię św iata pracy.

Zjazd uchwala, iż w kładka ł°/o w inna być liczona tylko od 
w ysokości płac, gw arantow anych Układem Zbiorowym, bez 
prem ii i godzin nadliczbowych. Na w ypadek, gdyby uchw ała 
podziałała ma finanse Związku, Zjazd upow ażnia Zarząd Głów­
ny  do rew izji tej uchwały.

Zjazd poleca Zarządowi Głównemu opracow ać projekt 
program u szkolenia zawodowego tak, aby obejm ował trzy 
stopnie: I-szy gimnazjum, Il-gi liceum, III-ci szkoła wyższa.

Z jazd poleca Zarządowi Głównemu w yasygnow anie odpo­
w iednich funduszów na  w ydaw nictw a dzieł zawodowych.

Zjazd stw ierdza, iż spółdzielczość p racy  jes t wyższym stop­
niem  w yzwolenia społecznego pracow nika i  dlatego poleca 
Zarządowi Głównemu w ystąpić do w łaściw ych czynników  o 
ułatw ienie z ich  strony  organizacji now ych spółdzielni pracy, 
szczególnie gdy to ma miejsce przy uruchom ianiu maszyn 
zmiiszczionych i  spalonyfch.

Zjazd poleca wszystkim  Okręgom przeprowadzić u siebie 
w życie zasacię, iż każdy członek Związku w inien być człon­
kiem  spółdzielni spożywców.

Zjazd poleca Zarządow i Głównemu zwrócić uw agę właści­
wym ośrodkom przemysłowym, iż n. p. z  powodu 2łego pa-
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kow ania papieru  w papierniach pow oduje się częste niepro­
dukcyjne postoje maszyn. G atunek farb, naw et przy dzisiej­
szych możliwościach technicznych i braku surow ca w inien 
być lepszy. Pojaw iające się na rynku farby ze źródeł produk­
cji p ryw atnej, mimo braku przydziałów, są  często dużo lep­
sze.

Zjazd uchw ala zaliczyć kartografom  składki (do praw  zapo­
mogowych) od 1 stycznia 1947 r. w płacane przez nich do 1939 
r. do Związku Pracowników Przemysłu Państwowego.

ZJAZD SEKCJI INTROLIGATORÓW
Zjazd, domaga się w łączenia introligatorstw a przem ysłowe­

go na rów ni z innymi zawodami przem ysłu poligraficznego 
pod w yłączną opiekę Izby Przemysłowo-Handlowej.

Zjazd polecą w prow adzenie w życie regulam inu i program u 
kształcenia oraz egzam inowania uczniów introligatorskich.

ZJAZD SEKCJI SKŁADACZY MASZYNOWYCH
O gólnopolska K onferencja Sekcji Składaczy M aszynowych 

w tro sce  o należy ty  poziom fachowy m aszynkarzy, ą szcze­
gólnie młodszej generacji, zw raca sdę do Zarządu Głównego 
o rozpisanie konkursu  z nagrodą na podręcznik dla rnasżyn- 
ia rz y  jako w ydaw nictw a Związku.

II O gólnopolska K onferencja Sekcji Składaczy Maszyno­
w ych zw raca się do Zarządu Głównego o zorganizowanie 
kursu dla m echaników-iinotypćstów kosztem Zarządu Głów­
nego. Siedziba kursu — Poznań.

n . POPRAWKI DO STATUTU,

WYDZIAŁ WYKONAWCZY
§ 1—-3 bez zmiany.
5? 4 (por. 4), Do w ykonyw ania pow yższych zadań Związek 

dążyć będzdę przy zachow aniu obow iązujących przepisów 
p raw a przez:

a) otw ieranie O kręgów i Oddziałów Związku,
b) odbyw anie zgromadzeń członków,
ci w ybór Rad Zakładow ych w zględnie delegatów (mężów 

'zaufania, skarbników  oficynowych it-i.) w  zakładach
pracy,

d) udział w  załatw ianiu sporów  w ynikających między przed­
siębiorcam i a pracow n.kam i d zaw ieranie zbiorowych 
układów  pracy, dotyczących w arunków  pracy i p ła c y /

e) w noszenie petycji i m em oriałów do ciał ustaw odaw ­
czych, władz, przedsiębiorstw  i ich zrzeszeń.

f) udział w w yborach i w ystaw ianie w łasnych kandydatów  
do insty tucji, władz państw ow ych i sam orządowych, u- 
bezpieczeń społecznych, sądów pracy oraz w spółpracę 
z odpow iednim i organam i państwow ym i i sam orządowy­
mi w  budow nictw ie dem okratycznego życia państw ow e­
go, społecznego i gospodarczego,

g) udzielanie członkom pomocy m aterialnej w wypadkach 
braku pracy, choroby, inwalidztwa, strajku , podróży i 
przesiedlenia, a  także rodzinom członków zmarłych w 
formie zapomóg pogrzebow ych i sierocych,

h) udzielanie członho-m bezpłatnej porady praw nej w sp ra ­
w ach w ynikających ze stosunku pracy oraz pomocy p ra­
wnej t m aterialnej w spraw ach -wynikających z ich dzia­
łalności związkowej,

i) prow adzenie zw iązkow ych b iur pośrednictw a pracy,
j) budowa w łasnych domów, tanich mieszkań, zakładanie 

wszelkiego rodzaju spółdzielni lub inny-ch instytucji, 
przynoszących korzyści członkom Związku,

h) w ydaw anie czasopism, broszur, odezw itp.,
I) prow adzenie orkiestr, chórów, kółek dram atycznych, 

klubów  sportow ych, zakładanie bibliotek, urządzanie k u r­
sów  i odczytów, pogadanek, przedstaw ień teatralnych, 
koncertów , w ycieczek, wystaw , zabaw towarzyskich,

ł) prow adzenie sta tystyk i związkowej i zawodowej.
§ 5—8 bez zmiany.
§  9 (por. 9). W pisowe oraz s ta łe  i  nadzw yczajne wkładki 

w płacają członkowie bądź bezpośrednio do kas Okręgów 
Związku., bądź za pośrednictw em  Oddziałów, Rad Zakłado­
w ych (delegatów, skarbników  oficynowych) za odpowiednim 
pokwitowaniem .

§ 10  bez zmiany.
§ U (por. 11). Poszczególne O kręgi i O ddz.ały mogą wpro­

wadzać ,na  terenie swej działalności w kładki dodatkow e na 
cele lokalne. Ha w prowadzenie takich wkładek, ich rodzaje 
i wysokość m uszą Okręgi uzyskać aprobatę Zjazdu Związku 
łub Zarządu Głównego, a Oddziały aprobatę Zarządu 'Okręgu,

§ 12 bez zmiany.
§ 13 (por. 13). O nabyciu  nieruchom ości decyduje Zarząd 

Główny.

§ 14—29 bez zmiany.
§ 30 (por. 30). O w ystąpieniu i w ykreśleniu członków ze 

Związku Zarządy Okręgów ogłaszają w centralnym  organie 
Zwiąaku.

§ 31 (por. 31). Dódać: U w a g a  III. Członek Związku, zaj­
m ujący stanow isko kierownicze w dyrekcji zakładu lub d y ­
rekcji nadrzędnej, m e może być rów nocześnie członkiem Za­
rządu Związku. Może jednak być członkiem Komisji R ew izyj­
nej lub Sądu Związkowego.

§ 32—35 bez zmiany.
§ 36 (por. 36). W ładze Związku dzielą się na władze 

tralne, władze wojewódzkie i  w ładze lokalne.
§ 37 (por. 37). W ładzami centralnym i, k tórym  podporządko­

w any jest cały Związek, są:
a) Zjazd Związku,
b) Zarząd Główny,
c) W ydział W ykonaw czy,
i )  Główna Komisja Rewizyjna,
ej C entralny Sąd Związkowy,
|  38 (por. 38). W ładzami wojewódzkimi, którym  podporząd­

kow ane są  Okręgi, są:
a) Konferencja Delegatów Oddziałów,
b) Zarząd Okręgu,,
c) Komisja Rewizyjna Okręgu
d) O kręgowy Sąd Związkowy.
§ 39 (nowy). W ładzami lokalnymi, którym  podpora;.' 

ne są  Oddziały Związku, są:
a) W alne Zgromadzenie Oddziału,
b) Zarząd Oddziału,
c) Komisja Rewizyjna Oddziału.

§ 40—42 jak  dotychczasowy 39—41.
§ 43 jak dotychczasowy 42 ze zmianą cyfry 200 na J.
§ 44 jak dotychczasowy 43.
I  45  (por. 44). W yboru delegatów  r.a Zjazd dokonują Kon­

ferencje Delegatów Oddziałów.
§ 46 jak dotychczasowy 45 ze zmianą ostatniego słowa 

„Okręgów" na „Oddziałów ’.
§ 47 (nowy). G łosowanie odbywa się jawnie, Na żądanie 

jednak iednej trzeciej upraw nionych do głosowania aczasthr- 
ków Zjazdu w poszczególnych epraw acn warno się ecmyc
głosowanie tajne.

§ 48—51 jak dotychczasowy 46— 49.
§ 62 jak dotychczasow y 50 ze zmianą cyfr: 15 na 43 : 5 na

7, 6 na 8 i 5 na 7. oraz 8 na 14.
§ 53—54 jak  dctychcżdsowy 51—52.
§ 55 jak dotychczasow y 53 ze zmianą cyfry 10 na 15.
§ 56 jak dotychczasowy 54 ze zmianą cyfry 6 na 9.
|  57—60 jak dotychczasow y 55—53. .
§ Cl jak dotychczasowy 59 ze am aną słowa „p ięc iu 1 na

„siedmiu".
§ 62—66 jak dotychczasowy 60—64.

C e n tra ln y  S ąd  Z w iązk o w y .

Skreśla się § 65— 67 i zastępuje nowymi.
S 67 C entralny Sąd Związkowy składa się z 5 członków 

i 2 zastęp-ów . Członkowie Sądu w ybierają sposrod s e » «  
przewodniczącego i jego zastępcę oraz sekretarza,

§ 6 8 . Kadencja C entralnego Sądu Związkowego iów ną się
kadencji Zarządu Głównego. m-Tidatu

§ 69. Członek Sądu nie może piastow ać innego m andatu
prócz m andatu sędziowskiego i tylko w jednym  Sądzie.

§ 70. Postępowanie w Centralnym  Sądzie Związkowym 
może być wszczęte: ,.

a) na skutek  odwołania od w yroku Sądu O kręgow ego;
b) na wniosek Zarządu Głównego lub Głównej Komisji Re­

w izyjnej; \
c) z in icjatyw y sam ego Sądu.
§ 71. Przedmiotem postępow ania mogą być zarzuty:
a) natury  m oralnej;
b) działalność na szkodę Związku, Rady Zakładowej, zakła­

da pracy lub ogółu współtowarzyszy pracy;
c) przekroczenia sta tu tu  Związku;
d) prośba o rehabilitację.
§ 72. Skargi wnosić należy na piśmie.
§ 73. Posiedzenia C entralnego Sądu są  tajne, a o wezwa­

niu stron i świadków dgcyduje Sąd.
§ 74 C entralny Sąd Związkowy może zatwierdzić orzecze­

nie Sądu Okręgowego, uchylić je  lub przekazać do ponowne- 
go rozpatrzenia.

§ 75 Od decyzji Centralnego Sądu Związkowego przysłu­
guje prawo odw ołania tylko do Zjazdu.

§ 76. Koszty rozprawy i przejazdów ponoszą strony według 
decyzji Sądu,
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Okręgi Związku.
77 jak dotychczasowy 68.
78 (por. 69). Okręgami kierują Okręgowe Konferencje 

Delegatów Oddziałów oraz Zarządy Okręgów.
§ 79J a k  dotychczasowy 70 ze zmianą słów „Walnych Zgro­

madzeń Okręgów" na „Okręgowej Konferencji Delegatów".
§ 80 (nowy). Zwyczajne Okręgowe Konferencje odbywają 

•ię raz w roku po wyborach Zarządu tego Oddziału, który 
i«*t. siedzibą Okręgu. Nadzwyczajna -Konferencja może być 
sW ołahiana podstawie uchwały Zarządu Okręgu. Musi ona 
być zwołana w ciągu 3 tygodni na żądanie Zarządu Głównego 
lab pisemne żądanie jednej trzeciej liczby Oddziałów, repre­
zentujących jedną trzecią członków Okręgu, z podaniem pro­
ponowanego porządku dziennego.

§ 81. Mandaty na Okręgową Konferencję Delegatów otrzy­
mują' Oddziały liczące powyżej 10 członków.

.§ 8 2 . Podział mandatów na Okręgową Konferencję Delega­
tów ustala Zarząd Okręgu w ten sposób, iż Odidżiały liczące 
11 do 100 członków, otrzymują po jednym mandacie, a na 
każde dalsze rozpoczęte 100 członków przypada jeden man­
dat. Podstąwę do obliczenia stanowi ilość wkładek, wpłaco­
nych_/.W: ; miesiącu poprzedzającym Konferencję. Poza tym w 
Konferencji biorą udział z prawem głosu decydującego wszy­
scy członkowie Prezydium Okręgu. Wyboru delegatów na 
Okręgową Konferencję dokonuje Zarząd Oddziału.

Dotychczasowy § 71 skreśla się w całości.
§ 83 jak dotychczasowy 72 ze zmianą słów „Walnego Zgro- 

mądźenia Okręgu na „Okręgowej Konferencji Delegatów Od­
działów".

§ 84 (por. 73). Term.n odbycia oraż porządek obrad Okrę­
gowej Konferencji Delegatów w nny być podane do wiado­
mości Zarządów Oddziałów eonaj minie j na dwa tygodnie przed 
datą Konferencji.

.§  35 (por. 75). Obrady Konferencji zagaja i prowadzi prze­
wodniczący Zarządu Okręgu. Konferencja jest prawomocną, 
jeżel.. bierze w. niej udział conajmniej dwie trzecie Oddziałów, 
r«S>'rez'entujących conajmniej dwie trzecie członków Okręgu.

§■86. Oddział nie przysyłający delegata na dwie kolejno 
po sobie następujące Konferencje może być uchwalą Konfe- 
rahćji pozbawiony mandatu na okres do końca kadencji,

§ 8? ; (pór.‘ 76). Uchwały Okręgowej Konferencji zapadają 
zwykłą większością głosów. Mogą one być unieważnione 
przez Zarząd Główny, o ile sprzeciwiają się statutowi, regula­
minów:, uchwałom Zjazdu łub Zarządu Głównego.

.§ 88 (por. 77). Zarząd Okręgu stanowią:
af członkowie Zarządu Oddziału, będącego siedzibą Okręgiu, 

)akp Prezydium i Wydział -Wykonawczy Okręgu;
b) delegaci Oddziałów wybrani na Okręgowej Konferencji 

Delegatów.
§ 89. Zarząd Okręgu składa się z 13—23 członków i 4—8 

Zastępców z tym, że liczba członków Zarządu wirma być 
zawsze nieparzysta.

§ 90. Mandaty członków Zarządu Okręgu dzielić należy 
w ten sposób, a b y  członkowie zamieszkali w siedzibie Okrę­
gu stanowili conajmniej dwie trzecie ogólnej liczby członków 
Zarządu Okręgu.

§ 91. Na pierwszym posiedzeniu Zarząd Okręgu wybiera 
spośród miejscowych człónkóyr Zarządu 5-osobowe Prezydium, 
tj. przewodniczącego, jego zastępcę, sekretarza, skarbnika 
i.,-referenta kulturalno-oświatowego. Dalsze posiedzenia ple­
narne Zarządu Okręgu odbywać się winny conajmniej raz na 
3 miesiące.
, ? 92. jak dotychczasowy 78 ze zmianą słów „Walnego Zgro­

madzenie Okręgu" na „Okręgowej Konferencji Delegatów".
§ 93., jak dotychczasowy 79 z dodaniem po słowie „Sekcyj" 

•łów „Rad Zakładowych".
§ 94. (por. 80). Od uchwały Zarządu Okręgu odwołać się mo­

że członek do Okręgowej Konferencji Delegatów lub Zarzą­
du Głównego. •

fe 95 jak dotychczasowy 81.
96 (por, 82). Zarząd Okręgu, nie wykonujący poleceń 

Zarządu Głównego zostaje przezeń rozwiązany. W tym wy- 
pedku rozwiązany zostaje równocześnie Zarząd Oddziału 
w siedzibie Okręgu. Zarząd Główny zwołuje następnie W al­
ne Zgromdazemie członków miejscowego Oddziału a następ­
nie Okręgową Konferencję Delegatów Oddziałów dla doko­
pania wyborów nowych Zarządów.

§ 97—99 jak dotychczasowe 83—85.
Dotychczasowe §§ 86 i 87 skreśla się i zastępuje nowym roz­

działem:
Okręgowy Sąd Związkowy.

§ 100 , Okręgowy Sąd Związkowy wybiera Konferencja De­
legatów Oddziałów w liczbie 5 członków i  2 zastępców spo­
śród członków zamieszkałych w siedzibie Okręgu.

§ 101. Kadencja Sądu równa się kadencji Zarządu Okręgu.
§ 102. Na pierwszym posiedzeniu po wyborach członkowie 

Sądu wybierają,spośród siebie przewodniczącgo, jego zastęp­
cę i sekretarza.'

§ 103. Członek Sądu Okręgowego może być zawieszony 
w czynnościach przez Zarząd Główny aż do czasu odibycia 
Okręgowej Konferencji Delegatów.

§ 104. Postępowanie w Sądzie Okręgowym m oie być 
wszczęte:

a) wskutek skargi;
b) na wniosek Zarządu Okręgu lub Komisji Rewizyjnej*
c) z inicjatywy Sądu;
d) na prośbę zainteresowanego.
§ 105, Przedmiotem postępowania mogą być zarzuty wy­

mienione w §. 70.
§ 106. Skargę wnosić należy na piśmie.
§ 107. Rozprawa toczy się jawnie jeżeli Sąd nie zarządzi 

jej tajności.
§ 108. Jeżeli sądzony ma być członek Sądu, na jego miejsce

w chodzi zastępc a.
. § 109. Orzeczenie Sądu Okręgowego może być zaskarżone 
w ciągu dwu tygodni do Centralnego Sądu ZWiąHłOłWfegó ja­
ko instancji odwoławczej.

§ 110. Sąd może skazaf oskarżonego na:
a) przeproszenie skarżącego lub odwołanie oskarżaate*
b) upomnienie.
c) naganę;
d) grzywnę pieniężną;
e) zawieszenie czasowe w prawach członkowskich;
f) opublikowanie orzeczenia w druku;

g) wykluczenie ze Związku;
h) usunięcie z pracy.
§ 111. Koszty rozprawy i przejazdów ponoszą strony we­

dług decyzji Sądu.
§ 112. Szczegółowy tok postępowania Sądu określa regula­

min Sądu Związkowego-.

O ddziały  Związku.
§ 113 (por. 88). W każdej mii-ejsoowości, w której pracują 

cz łonkowie Związku tworzy się Oddziały Związku.
§ 114. (por. 69). Oddziałami kierują Walne Zgromadzenia

Oddziałów oraz Zarządy Oddziałów.
§ 115. jak dotychczasowy 70 ze zmianą słów „Okręgów" na 

„Oddziałów".
§ 116. jak dotychczasowy 71 ze zmianą słów „Okręgów" na 

„Oddziałów" i słów ,Narządu Głównego" na „Zarządu O- 
kręgu".

§ 117. (por. 72). Do kompetencji Walnego Zgromadzenia Od­
działu należy:

a) wybór Zarządu Oddziału i Komisji Rewizyjnej; ocaa de­
cyzja o sposobie przeprowadzenia tych wyborów;

b) wybór delegatów na Okręgowe Konferencje Delegatów
I Oddziałów;
c) decyzja we wszystkich innych sprawach Oddziału, o ile 

nie wchodzą one w zakres działania Zarządu Okręgu hib 
Zarządu Głównego.

§ 118. jak dotychczasowy 73.
§ 119. jak dotychczasowy 74 ze zmianą słowa „Okręgu” na

„Odbźiału" i dodaniem na końcu drugiego zdania słów: „łub 
przekazane Zarządowi".

§ 120. jak dotychczasowy 75 ze zmianą słowa „Okręgu" na
„Oddziału".

§ 121. (por. 76). Uchwały Walnego Zgromadzenia zapadają
zwykłą większością głosów. Uchwały Zgromadzenia Oddziału
mogą być unieważnione przez Zarząd Okręgu, o ile sprzeci­
wiają się statutowi, regulaminowi, uchwałom Zjazdu, Zarzą­
du Głównegoi lub Zarządu Okręgu.

§ 122. (por. 77). Zarząd Oddziału liczącego ponad 100 człon­
ków tskłada się z 9—17 członków i 3—6 zastępców; ponad 
20 do 100 członków z ■>—9 członków i 2—3 zastępców; poni­
żej 20 członków tylko z 3 członków.

§ 123. W Oddziałach liczących pomad 20 członków Zarząd 
wybiera spośród siebie 3 lub 5 członków Prezydium, tj. 1) prze­
wodniczącego, 2) sekretarza, 3) skarbnika, 4) zastępcę prze­
wodniczącego, 5) referenta kulturalno-oświatowego.

§ 124. jak dotychczasowy 78 za zmianą słowa „Okręgu" 
na słowa „Oddziału" oraz słowa „Głównego" na słowo 
„Okręgu".

§ 125. jak dotychczasowy 90.
§ 126 (por. 79). Do obowiązków Zarządu Oddziału należy 

kierowanie wszelkimi sprawami Oddziału, a w szczególności:
a) nadzór nad działalnością Sekcyj, Rad Zakładowych, de­

legatów, mężów zaufania, skarbników oficynowych;'
b) wykonywanie wszelkich poleceń Zarządu Okręgu;
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c) zbieranie w kładek i opodatkow ań członkowskich i prze- 
kauyw anie idh Zarządowi Okręgu;

d) zwoływanie W alnych Zgromadzeń;
e) przyjm ow anie zgłoszeń noiwych członków i przekazy­

w anie ich Zarządowi Okręgu;
f) zgłaszanie Zarządowi Okręgu wniosków o w ykreślenie 

członków’;
g) prow adzenie sta tystyk i organizacyjnej i zawodowej O d­

działu i przekazyw anie jej Zarządowi Okręgu;
h) sporządzanie żądanych przez Zarząd Okręgu sprawozdań 

i wykazów;
7) opracow yw anie projektów  regulaminów i przedkładania 

ich  Zarządowi Okręgu;
j) tworzeni© selkcyj zawodowych, młodzieżowych., kultural­

no-ośw iatow ych i kierow anie ich działalnością;
k) organizowanie kursów  i odczytów zawodowych i do­

kształcających;
1) prow adzenie związkowych biur pośrednictw a pracy.
§ 127. (por. 80). Od chwały Zarządu Oddziału odw ołać się 

może członek do W alnego Zgromadzenia łub Zarządu Okręgu.
§ 128. jak dotychczasowy 81 ze zm ianą słów ..Okręg" na 

„O ddział”.
§ 129. (por. 82). Zarząd Oddziału nie w ykonujący poleceń 

Zarządu Okręgu zostaje przezeń rozwiązany. Zarząd Okręgu 
zw ołuje następnie W alne Zgromadzenie członków Oddziału 
dla dokonania w yboru nowego Zarządu.

§ 120. (por. 83). W szelką korespondencję Oddziału podpi­
su ją  przew odniczący i sekretarz, a w spraw ach kasow ych ró­
wnież skarbnik.-

§ 131. jak  dotychczasowy 84 ze zmianą słowa „Okręgu" na 
„Oddziałów".

§ 132. (por. 85). Komisja Rewizyjna w ybierana jest tylko 
w Oddziałach liczących ponad 20 członków i składa się z 3 
członków i 2 zastępców. Działa ona w /g tych sam ych zasad 
jak Komisja Rewizyjna Okręgu, lecz zakres j.ej działania roz­
ciąga się jedynie na teren Oddziału.

§ 133— 136 jak  dotychczasowe 91—94.
§ 137. jak dotychczasow y 95 ze zm ianą słów; „M iędzynaro­

dowemu Sekretariatow i Drukarzy w Bem ie w Szwajcarii" na 
„Komisji Centralnej Związków Zawodowych w Polsce”.

OKRĘG BYDGOSZCZ
§ 7 w inien w inien brzmieć; „O sposobie podziału wpływów 

Związku na poszczególne fundusze decyduje Zjazd Związku 
i Zarząd, Główny".

§ 14 dodać objaśnienie jakie organy są  upoważnione do 
przeprowadzenia wszelkiego, rodzaju umów.

§ 18 w inien brzmieć: „Oddziały i O kręgi przyjm ują człon­
ków, k tórych  przekazują Zarządowi Głównemu do akceptacji".

§ 21 i 27 skreślić.
§ 39 w inien brzmieć: „Zjazdy Związku byw ają zwyczajne 

i  nadzw yczajne. Zjazdy zw yczajne odbyw ają się co jeden rok. 
W  w yjątkow ych w ypadkach może Zarząd Główny w  porozu­
mieniu z Okręgami odłożyć odbycie Zjazdu o jeden rok”.

§ 42 w inien brzmieć: „Liczbę delegatów Okręgu na Zjazd 
ustala  się w ten  sposób, że na każde rozpoczęte sto członków 
w ysyła Okaąg jednego delegata”.

§ 46 w inien brzmieć: „Prawo zgłaszania w niosków na Zjazd 
mają"; Zarząd Główny, Główna Komisja Rewizyjna, Okręgi 
Związku i Oddziały liczące ponad 100 członków”.

§ 75 w inien brzmieć: „Przewodnictwo W alnego Zebrania
Okręgu prowadzi w ybrane prezydium przez W alne Zgroma­
dzenie".

§ 76 uzupełnić w myśl Regulaminu uchw alonego przez Za­
rząd Główny.

OKRĘG ŁÓD2
§ 3 w iersz 7 od góry , zmienić słowo „robotników" na „pra­

cowników".
§ 4 lit. f) w iersz 2, po słowach kandydatów  do" dodać sło­

wa: „ciął ustawodaw czych, sam orządowych, rad okręgow ych";
§ 4 lit. h) otrzym uje następujące brzmienie: udzielanie człon­

kom bezpłatnej pomocy praw nej i m aterialnej w sprawach, 
w ynikających ze stosunków  pracy i działalność; związkowej.

§ 8 w iersz 2 słowo „tygodniowych" skreślić.
§ 13 otrzym uje następujące brzmienie: O nabyciu nieru­

chomości dla potrzeb Związku decyduj© plenarne posiedze­
nie Zarządu Głównego. O nabyciu nieruchom ości dla potrzeb 
Okręgu decyduje W alne Zebranie ̂ Okręgu. Uchwała taka m u­
si jednak- uzyskać aprobatę Zarządu Głównego.^

§ 14. w iersz 1, po słowadh „ma praw o" dodać: „przez Za­
rząd Główmy i Zarządy O kręgow e”.

Nowy kolejny  § 22. Członkowie Związku, przesiedlający 
się z terenu jednego do drugiego O kręgu obowiązani są  przed­
stawić Zarządowi Okręgu na teren  którego przybyli, sk iero­
wanie od Zarządu Okręgu, z ktÓTego przybyw ają, z w ylicze­
niem ilości w płaconych w kładek (§ 22 statu tu  otrzym uje ko ­
lejną dalsza numerację) - i .

§ 23, w iersz 4, po słowach „do Związku" skreślić słowa 
„do soboty tego tygodnia, w którym  w ystępują  włącznie"-)

§ 31, uw agę I zamienić na § 32: Bierne prawo wyborcze 
do władz Związku oraz praw o głosu decydującego w spraw ach 
m ajątkow ych m aja członkowie dopiero po upływ ie roku n a ­
leżenia do Zwiążku i opłacania w kładek członkowskich. Czyn­
ne prawo w yborcze posiadają członkowie po upływ ie pół 
roku należenia do Związku i opłacania w kładek członkow­
skich.

N owy kolejny § 39: W ładzami lokalnymi, którym podpo: 
rządkowame są Oddziały są: a) W alne Zgromadzenia O ddzia­
łów, b) Zarządy Odtfciałów. Do obowiązków Zarządów O d­
działów zastosować przepisy zadań Sekcji oraz lit. b), .d)
i e) § 79. „ - . , ,

§ 42, w iersz 2, liczbę 200 zmienić na 400.
§ 71, wiersz. 2, po słow ach „się co rocznie" dodać: „w ,te r­

minach ustalonych przez Zarząd Główny: w wierszu 7 te ­
goż §-u zmienić „jednej -trzeciej" na „jednej p ią te j”..

§ 72 dodać pkt. d): w noszenie uchw ał w spraw ie nabywar 
nia nieruchom ości (lit. d) zamienić na e)-

§ 82, wiersz 1, po słow ach „nie w ykonyw ujący" dodać: 
„udhwał Zjazdów, W alnych Zebrań".

OKRĘG POZNAN.
System głosow ania w  Zarządzie Głównym winien być zmie­

niony i to z m andatu  jednogłosowego członków delegatów 
O kręgu na m andaty tej ilości głosów, k tóra by odpówiadała 
ilości członków danego Okręgu. M ianowicie na każde rozpo­
częte 500 członków przypadłby jeden głos. Stali członkowie 
Zarządu Głównego posiadaliby w tym sposobie 2-głosowe 
mandaty.

Zmienić § 42 star. 10 w brzm ieniu następującym :
„Liczbę delegatów O kręgów na Zjazd ustala się w ten spo­

sób, że n a  każde rozpoczęte 500 członków w ysyła Okręg jed­
nego delegata". >

Żmienić § 75 w brzmieniu następuj ącym:
„Zarząd Okręgu składa się z 5 do 21 członków' i połowy tej 

liczby zastępców". :
„Na m iesiąc przed Rocznym W alnym  Zgromadzeniem zwo­

łuje Zarząd Okręgu Nadzwyczajne W alne Zgromadzenie w ce­
lu uzgodnienia wniosków oraz omówienia wszelkich uchwał, 
by w ten sposób odciążyć obrady Rocznego W alnego Zgroma­
dzenia". ./

„W w ypadku śmierci delegata względnie przeniesienia się 
do innego Okręgu, Sekcja ma prawo w yboru nowego delegata 
uchw ałą Nadzwyczajnego W alnego Zebrania".

OKRĘG WARSZAWA.
§' 3. Celem Związku jest:

a) zorganizowanie w szystkich pracow ników  zatrudnionych 
w przemyśl© poligraficznym w jednolitym  Związku;

b) badanie w arunków  praćy  i płacy, dążenie dó polepsze­
nia tych w arunków  w  celu podniesienia stopy życiowej 
sw ych członków. Podejm owanie w tym celu ofaz popie­
ranie wszelkich usiłow ań i akcji zgodnych z  Konstytu­
cją 17 marca 1921 r. względnie uchw aloną na Sejmie 
powołanym w roku 1947; ”

c) W spółpraca z odpowiednim i organam i państwowymi, 
samorządowymi i spblecznymi w budowie dem okratycz­
nego życia państwow ego, społecznego i gospodarczego, 
czuwanie nad  wzmożeniem i ulepszeniem produkćji .tak 
pod względem technicznym jak  i  gospodarczym zgodni© 
z ogólnym i wytycznymi ekonomicznej polityki Państwa, 
podniesienie dyscypliny p racy  oraz krzew ienie świado­
mego stosunku do pracy w łasności społecznej;

d) podniesienie poziomu życia kulturalnego i zawodowego;
e) krzew ienia poczucia godności i solidarności zawodowej, 

podniesienie stanow iska społecznego i kw alifikacji za­
wodowych, wyrobienie karności organizacyjnej".

§ 4. „Do osiągnięcia powyższych celów Związek - dążyć bę­
dzie przez: • . -

a) osiągnięcie i ugruntow anie Wpływu jednolitego Związ­
ku na dem okratyzację ż y d a  państwowego po przez ak­
tywny udział przedstaw icieli Związku we w szystkich 
kich instancjach życia państwow ego, samorządowego, 
sądowego, zawodowego i społecznego dla zabezpiecze­
nia i rozwoju Silnej, Praw orządnej, N iepodleg łej. i De­
m okratycznej Polski;

\



9 WIADOMOŚCI GRAFICZNE

H) osiągnięcia jak największego wpływu na drogi rozwo­
jowe, planowanie i gospodarkę przemysłem poligraficz­
nym w duchu dokonanych zmian ustrojowych;

e) szerzenie oświaty ogólnej i zawodowej, uświadomienie 
społeczne przy pomocy zebrań, wykładów, odczytów, 
kursów, bibliotek, czytelń, świetlic, teatrów, koncertów, 
pism, broszur odezw, wycieczek, sportu itp.

S 4, litery a), b), c), d), e) bez zmian f) skreślić ponieważ 
ujęto już wyżej. Lit. g) zamiast wyrazu „strajku" propo­
nujemy „zatargów" h), j), k), 1) bez zmiany.
Zamiast litery i) proponujemy:
„Budowę domów związkowych, współdziałanie ze Spół­
dzielniami Mieszkaniowymi, szerzenie spółdzielczości, 
zakładanie kas ubezpieczeniowych, zapomogowych, osz­
czędnościowych lub innych instytucji przynoszących 
korzyści członkom Związku".
Po liteize i) proponujemy:
„Wpływanie na czynniki właściwe w kierunku budowy 
sanatoriów, schronisk dla inwalidów pracy oraz uwzględ­
nianie w akcji wczasów faktu poligraficznych ęhorób 
zawodowych,"

Rozdział „Fundusze Związku" — bez zmiany.
? ,15. preponujemy zmiahę na:

„Związek jest organizacją bezpartyjną lecz nie apoli­
tyczną i prowadzi swą działalność samodzielnie w opar­
ciu w wytyczne polityki ekonomicznej i socjalnej pań­
stwa, kierując się w niej zasadami obrony i popierania 
interesów ekonomicznych, socjalnych d kulturalnych lu­
dzi pracy."

? 16. p ro p o n u jem y  zmianę na:
„Dla łatwiejszego osiągnięcia swych celów Związek 
może się łączyć z innymi organizacjami zawodowymi 
w ramach wspólnego przedstawicielstwa świata pracy 
w Polsce."

§ 19. proponujemy zmienić na:
„Kandydaci na członków Związku składają Zajządom 
Okręgu odpowiednio wypełnioną deklarację. W braku 
dowodów wykwalifikowania decyduje opinia właściwej 
Sekcji zawodowej lub opinia ha piśmie dwóch wiary­
godnych świadków."

? 22 skreslić wszystko ód... „w tym sa«ąrm zawodzie".-
5 25, proponujemy dodać na końcu:

. „lub też notorycznie odmawia przyjęcia proponowanej 
przez Związkowy Urząd Zatrudnienia pracy, na warun- 
runkach ogólnie stosowanych w danej grupie zawodo- 
dowej."

4 27 proponujemy dodać po słowie „współwłaściciele" —
„jawnym lub dowiedzionym ukrytym."

§ 31 litera a) po słowie „uczestniczyć" dodać „we wszyst­
kich"

§ 35. n.a końcu dodać:
...„pięlęgnować zasady solidarności, koleżeńskiej, karno­
ści związkowej i tych przymiotów, które stosunki związ­
kowe opierają na jvzajemnym zaufaniu, poszanowaniu 
i pomocy."

5 42. liczbę 200 członków zmienić na -500 członków.
§ 43. wiersz drugi po słowie — „ustala się" dodać „na, pod­

stawie liczby członków za okres na 3 miesiące prized 
terminem Zjazdu o ile Okręg wywiązał się należyci© ze 
swoich zobowiązań finansowych wobec Zarządu Głów­
nego. w wypadkach wątpliwych decyduje ostatnie przed 
Zjazdem Plenarne Zebrapie Zarządu Głównego".

§ 46. na końcu dodać — „Rady poszczególnych Sekcji".

§ 50. proponujemy:
„Zarząd Główny składa się:

a) po jednym przedstawicielu wszystkich Okręgów,
b) 8 członków i 4 zastępców Wydziału Wykonawczego 

wybranych z pośród członków Związku zamieszkałych 
w siedzibie Zarządu Głównego,

cl plus po jednym przedstawicielu Rad Sekcyjnych tych 
Sekcji, które -w swym składzie członków mają różne 
specjalności''.

j> 53, zamiast 10 proponujemy dwie trzecie.
5 54 ..Posiedzenia Zarządu Głównego odbywają się co trzy 

miesiące, winny być jednak zwołane bezzwłocznie, je- 
roli zażąda tego Główna Komisja Rewizyjna lub jedna 
trzecia członków Zarządu Głównego".

} 56. prop..nu jamy na początek tego § przenieść pkt. „o"; 
okt. .p" — po wyrazie „wynagrodzenia" dodać — „dla 
określonych członków Zarządu Głównego w/g uchwały 
Łmkoóm Gtórwwtgo

§ 58. dodać na końcu:
„Wydział Wykonawczy składać się winien z przedsta­

wicieli poszczególnydh oruo zawodowych".
§ 63. po słowach ...dowodów kasowych — dodać:

„stan kasy oraz gospodarkę finansową, majątkową 
wszystkich związkowych instytucji i przedsiębiorstw”. 
Ponadto proponujemy nowy artykuł:
„Na wniosek Wydziału Wykonawczego Komisja Rewi­
zyjna ma prawo badać gospodarkę finansową wszyst­
kich organów Związku".

§ 75. dodać na końcu artykułu:
„Roczne Zebranie Sprawozdawcze zagaja przewodniczą­
cy ustępującego Zarządu, prowadzi zaś wybrane przez 
ogół Prezydium",

§ 77. należy tu umieścić § 1, 2, 4, — pierwsze zdanie, 5 cały,
§ 79. litera a) dodać „Rad Zakładowych"; litera d) „zbieranie 

wkładek, opodafkowań członkowskich i przesyłanie 
przewidzianej uchwałami lub przepisami części Zarzą­
dowi Głównemu"; litera mj „udział w zawieraniu umów 
cennikowych ogólnokrajowych".

§ 89. należy tu umieścić § 3 z Regulaminu Wyborów, jako 
nowy paragraf proponujemy drugie zdanie § 4 Regula­
minu Wyborów.

§ 91. ostatni wiersz proponujemy: . '
„Sekretarz Związku oraz do specjalnych zleceń indy­
widualnie upoważnieni członkowie Zarządu Okręgu lub 
Sekcji".

§ 95. cały skreślić. Proponujemy:
„o użyciu majątku w razie rozwiązania lub likwidacji 
Związku — rozstrzyga ostatni Zjazd Związku".

OKRĘG WROCŁAW.
§ 13. zmienić: „Zjazd Związku" na „Zarząd Główny".
§ 26. wiersz drugi, zmienić na „od daty zawiadomienia człon­

ka o skreśleniu".
§ 42. zmienić na „że na każde rozpoczęte 51X1 członków".

ZJAZD SEKCJI CHEMIGRAFOW.
§ 46. powinien mieć brzmienie:

„Prawo zgłaszania wniosków na Zjazd mają: Zarząd 
Główny, Główna Komisja Rewizyjna, Rady Zawodowe 
poszczególnych Sekcji i Okręgi Związku",

§ 50. powinien mieć brzmienie;
„Zarząd Główny składa się: 

a) z przewodniczącego, 6 członków Zarządu, oraz 5 zastęp­
ców, tworząc Wydział Wykonawczy, którzy są wybie­
rani z pośród członków Związku, zamieszkałych w sie­
dzibie Zarządu Głównego Związku, 

b! z delegowanych przez Okręgi po jednym z każdego,
c) z przewodniczących lub następców Rad Zawodowy d i 

poszczególnych sekcji".
5 68. powinie:’ mieć brzmiender

„Celem łatwiejszego przeprowadzenia zadań wymienio­
nych w § 3 narnejszsgo statutu:

a) Związek powołuje Rady poszczególnych Sekcji zawodo­
wych,

b) otwiera swe Okręgi w miejscowościach wyznaczonych 
przez Zjazd Związku.

§ 68 a) Radiami. Zawodowymi Sekcja kierują:
a) Zjazdy Ogólnokrajowe oraz Wydziały Wykonawcze 

Rad Zawodowych,
b) Zjazdy Ogólnokrajowe Sekcji Zawodowych odbywają 

się przynajmniej raz na diwa lata, na których zostaje 
wybierana Rada Zawodowa".

§ 72. powinien mieć brzmienie:
„Do kompetencji Zwyczajnego Wałnego Zgromadzenia 
Okręgu należy:

'  a) zatwierdzenie listy członków Zarządu, desygnowanych 
z każdej Sekcji Zawodowej, a ustalonej przez Komisję 
Matkę, w skład której wchodzą po jednym przedstawi­
cielu Prezydiów wszyśtkidh miejscowych Sekcji Zawo­
dowych Związku, wybór Komisji Rewizyjnej Okręgu 
i Sądu Związkowego Okręgu oraz decyzja o sposobie 
przeprowadzenia tych wyborów, 
punkty: b, c i d jak w statucie.

$ 75. powinien mieć brzmienie:
a) Obrady Nadzwyczajnego Walnego Zgromadzenia zaga­

ja i prowadzi przewodniczący Okręgu.
b) Zwyczajne Walne Zgromadzenie otwiera przewodniczą­

cy Okręgu lub jego zastępca, zaś obrady prowadzi pre­
zydium, wybrane przez Zwyczajne Walne Zgromadzenie. 
Walne Zgromadzenie jest prowadzone bez względu na 
liczbę obecnych członków.
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HI. POPRAWKI DO REGULAMINU.
WYDZIAŁ WYKONAWCZY.

§ 4. więnsz 2 po słowie „Okręgów" dodać „i Oddziałów".
§ 6. wiersz 2 po słowie „Okręgów" dodać „i Oddziałów".
§ 7. wiersz 4 po słowie „Okręgów" dodać „i Oddziałów",

wiersz 5 cały zmienić na: „Zarządu oraz odbycia Okrę­
gowej Konferencji Delegatów lub Walnego Zgromadze­
nia".
Tytuł „Sekcje i Koła Koleżeńskie" zmienić na „Sekcje 
Zawodowe".

8—12 6łowa „Okręg" zmienić aa „Oddział".
13. Nowy tekst: „Zarządy Sekcji wybierane sa co roku 

najpóźniej na 14 dni przed wyborem Zarządu Oddziału".
§ 14. skreśla się w całości.
§ 19. skreśla się w całości.
§ 20. wierwsze 4 i  5 skreślić i zastąpić nowym brzmieniem:

„pisma Zarządu Okręgu z którego przybywają, stwier­
dzającego ilość wpłaconych wkładek i nieistnienie zale- 

j> głośni oiraz fakt, iż na teren innego Okręgu zostali przez 
Zarząd skierowani, pozostają nadal członkami Związku, 
zachowując w pełni swe prawa członkowskie".

§ 21. skreślić w całości.
§ 24. dodać na końcu nowe zdanie: „Xe same prawa przysłu­

gują Centralnemu i Okręgowyjn Sądom Związkowym".
§ 27. l i t  a) skreślić od słowa „bądź" w wierszu 1 do słowa 

„wzajemności" w wierszu 3. 
lit. b) skreślić w całości.

§ 37. nowe brzmienie: „Zaległości winny być przez członka 
wpłacone do kasy tego Okręgu, w którym paRtis-tały".

§ 38. słowa „zawodu drukarskiego lub pakrewaiego" w wier­
szu ostatnim zmienić na „pracy w przemyśle poligra­
ficznym".

§ 39—40. skreślić w całoścL
§, 41. lit a) wiersz 5 zamiast „książeczce członkowskiej" wsta­

wić „ewidencji".
§ 44. lit. c) nowe brzmienie: .^Deklaracja powyższa wygasa 

• po ponownym wpłaceniu przez członka 260 wkładek".
Po § 49. dodaje się nowy rozdział:

POŚREDNICTWO PRACY
Zarządy Okręgów i Oddziałów prowadzą Związkowe Biura 

Pośrednictwa Pracy i w tym celu wybierają sposród swych 
członków kierowników biur i ich zastępców.

Kierownik prowadza listę zgłoszeń poszukujących pracy oraz 
wolnych miejsc.' Zapisy na listę dokonywane są w kolejności 
zgłaszania się poszukujących pracy. Co miesiąc kierownik 
zdaje Zarządowi sprawozdanie ze swych czynności.

Sprawozdanie miesięczne przesyła Zarząd Oddziału do Za­
rządu Okręgu oraz z miejscowej placówki Wojewódzkiego 
Urzędu Zatrudnienia. Zarząd Okręgu przesyła sprawozdanie 
miesięczne do Zarządu Głównego.

Każdy członek Zwuązku, pozbawiony pracy, winien niezwło­
cznie zgłosić się dó kierownika Biura, przedstawić podpisane 
parzez, Radę Zakładową (delegata) wypowiedzenie pracy oraz 
podać wyczerpujące; i prawdziwe1 wyjaśnienia dotyczące jego 
zawodowej umiejętności i wysokości pobięranej płacy, po 
czym zostaje wpisany na listę bezrobotnych.

Bezrobotny obowiązany jest w oznaczonych przez kierowni­
ka Biura darach i godBinadh zgłaszać się dla zasięgnięcia in­
formacji o wolnych miejscach. Niezgłaezający się przez jeden 
miesiąc zostaną skreśleni z listy bezrobotnych i pozbawieni 
prawa do ew. zapomogi.

Bezrobotni wysyłani będą na wakujące miejsca kolejno 
z uwzględnieniem jednak wymaganego przez zakład pracy fa­
chowego uzdolnienia.

W razie zapotrzebowania pracownika z innej miejscowości, 
dyrekcją winna złożyć odpowiednią kwotę na koszty podróży.

Bezrobotny obowiązany jest przyjąć wskazane mu miejsce. 
W razie gdyby miał jakiekolwiek. przeszkody, winien niezwło­
cznie zawiadomić o tym kierownika Biura. Jeżeli kierownik 
uzna przeszkodę za ważną, zachowuje bezrobotnemu jego jco- 
lejnośf na liście: w przeciwnym razie na wniosek kierownika 
Biura 'Zarządu Oddziału może pozbawić go kolejności, wpisać 
na końcu listy i wstrzymać wypłatę zapomogi.

W razie ujawnienia złej woli ze strony bezrobotnego, kie­
rownik przedstawia sprawę Zarządowi, który ma prawo pozba­
wić winnego zupełnie lub na określony czas prawa korzysta­
nia ze Związkowego Biura Pośrednictwa Pracy oraz prawa do 
zapomogi.

Bezrobotny skierowany do pracy otrzymuje od kierownika 
Biura kartę polecającą, którą przedstawia Radzie Zakładowej 
(delegatowi), a  następnie dyrekcji Zakładu.

Bezrobotny polecony do pracy wi»ien w ciągu 24 godzin

zwrócić kierownikowi Biura podpisaną przez zakład kartę po­
lecającą bez względu na to czy został do pracy przyjęty.

Bezrobotny, który podczas oczekiwania na pracę zachoruje 
lub zostanie powołany na ćwiczenia wojskowe, zachowuje swą 
kolejność na Uście aż do wyzdrowienia względnie powrotu 
z ćwiczeń. W razie choroby lub powołania na ćwiczenia, nale­
ży o tym niezwłocznie zawiadomić kierownika Biura.

Bezrobotny zachowuje swą kolejność na liście przez okres 
pierwszych 6 tygodni po otrzymaniu pracy.

Bezrobotny ma prawo traktować w każdym czasie o pracę 
na stanowisku kierowniczym pod warunkiem, że zawiadomi 
o tym kierownika Biura.

Zażalenie i  skargi na kierownika Biura wnosić należy na pi­
śmie do Zarządu Oddziału lub Zarządu Okręgu.

OKRĘG WARSZAWA.
Po tytule proponujemy:
„Regulamin niniejszy jest rozwinięciem Statutu Związku, bez 

zmiany jego zasad. Wszelkie wątpliwości, jakie mogą się wy­
łonić przy jego zastosowaniu, winny być rozstrzygnięte w myśl 
Statutu Związku”.

SEKCJE ZAWODOWE
proponujemy podzielić na paragrafy:
§ 1. Oddziały liczące . . .
§ 2. W Oddziałach . . .
§ 3. Podział członków , . .
§ 4. Zadaniem Sekcji jest . . .
§ 5. Działalność Sekcji . . .
§ 6. Celem ułatwienia . . .
§ 7. Sekcje jednej grupy . . .
§ 8. Wszelkie koszty . . .
§ 9. Na wydatki . . ,
§ 10. Roczne Walne . . .
§ 11. Wszelkie uchwały . . .
§ 12. Członkowie Zarządu . . .
§ 13. Nowy. „Sekcje mają prawo powoływać Sekcyjne Sądy 

Koleżeńskie na zasadach ustalonych dla Sądów wyższej insty­
tucji Związkowej. Od wyroku Sądy Sekcyjnego członek ma 
prawo wnieść odwołanie do wyższych władz Sądu Koleżeń­
skiego Związku".

§ 14. Nowy. „Sekcje mające w swym składzie różne grupy 
zawodowe, mają prawo powoływać ha Zjazdach Rady Sekcyj­
ne pod nazwą n. p. „Rada Litografów" — „Rada Giemlgrafów".

Rady Sekcyjne mają na celu koordynować, uzgadniać mię­
dzy Sekcjami różnych Okręgów drogą korespondencji i opinio­
wać wnioski swych grup zawodowych w skali .ogólnopolskiej 
przed Zarządem Głównym.

Rady Sekcji są tylko organem doradczym dla Zarządu Głów­
nego i występować na zewnątrz Związku nie mogą.

Pożądanym jest, aby Rady Sekcji przed wystąpieniem z wnio­
skami na Zarząd Główny uzgodniły je uprzednio z Zarządem 
Okręgu swej siedziby."

Po § 21 proponujemy nowy paragraf,
„Przenoszenie się z Okręgu do Okręgu może być tylko za 

zgodą Okręgu zainteresowanego."
Przejście do innego zawodu.

„Członkowie, którzy z uzasadnionych powodów chwilowo 
opuszczą zawód poligraficzny, mogą należeć do Związku i opła­
cać wkładki pod warunkiem, iż uzyskają na to zgodę Zarządu 
Okręgu.

Okres opuszczenia zawodu nie może być jednak dłuższy, niż 
jeden rok."

IV. POPRAWKI DO REGULAMINU SĄDU.
WYDZIAŁ WYKONAWCZY.

1. Sąd rozpatruje sprawy w komplecie 5-osobowym.
2. Postępowanie w Sądzie Związkowym może być wszczęte 

na podstawie §§ 70 i 104 statutu wyłącznie na skutek skargi 
łub wniosku złożonego na piśmie do rąk sekretarza lub prze­
wodniczącego Sądu. Jeżeli postępowanie ma być wszczęte 
z inicjatywy Sądu, winna w tym kierunku być podjęta formal­
na uchwała, zamieszczona w protokóle posiedzeń Sądu.

3. W skardze lub wniosku należy wyszczególnić: 
ał nazwisko i imię oraz adres wnoszącego skargę;
b) nazwisko i im ię oraz'adres oskarżonego;
c) dokładny opis i1 datę oraz miejsce dokonanego czynu

przestępczego;
d) dokładny opis okoliczności w jakich czyn przesiępczy zo­

stał dokonany;
e) wykaz osób proponowanych do przesłuchania w charakte­

rze świadków z wyraźnym podaniem nazwisk .i adresów 
oraz okoliczności, na jakie mają być przesłuchani.
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4. Po otrzym aniu skargi przew odniczący Sądu okręgowego 
wzywa strony, stara  s,ę  je pogodzić i w tym wypadku umarza 
sprawę. Ugoda w inna być sporządzona na piśmie, podpisana 
przez strony i przechow ana wraz źe skargą w aktach Sądu 
Sąd C entralny nie prowadzi postępow ania ugodowego.

5. W w ypadku m euzyskam a pogodzenia się stron, Prezydium 
Sądu wyznacza termin rozprawy, o czym zawiadam ia pisemnie 
strony i świadków w term inie na 14 dni przed rozprawą, bio­
rąc potw ierdzenie o doręczeniu.

6. O dopuszczeniu świadków rozstrzyga plenum Sądu.
7. Strony i św iadkow .e nie mogą uchylać się od stawienia 

się na rozprawie bez uzasadnionej przyczyny. Za niestaw ienie 
się na rozprawie Sąd nałożyć może grzyw nę z przeznaczeniem 
na cele kulturalno-ośw iatow e Związku.

8. Świadkowie przed przystąpieniem  do zeznań składają 
przyrzeczenie, iż będą mówić praw dę. Za złożenie fałszywych 
zeznań świadek może być przez Sąd ukarany w myśl §■§ 71 
i 110 statutu.

9. Na 5 dni przed rozprawą może oskarżony zwrócić się do 
przew odniczącego Sądu o w yłączenie sędziego, podając motyw 
na piśmie. Sędzia może zwrócić się do przew odniczącego o w y­
łączenie go z kom pletu w określonej sprawie. Decyzja należy 
w tych w ypadkach do przew odniczącego Sądu.

10. Rozprawm pizew odniczy przew odniczący Sądu lub jego 
zastępca; protokół prowadzi sekretarz Sądu.

11. Przed wezwaniem stron Sąd rozstrzyga, czy rozprawa 
prow adzona będzie jaw nie czy tajnie.

12. Rozpoczęcie rozprawy następuje w obecności obu stron, 
lecz bez obecności świadków, którzy mogą wchodzić na salę 
wyłącznie na wezwanie Sądu. Po złożeniu zeznań św iadek m o­
że pozostać na sali o ile rozprawa toczy się jawnie.

13. To-k prow adzenia rozprawy jest następujący:
a) odczytanie skargi lub wniosku, wzgl. decyzji o wszczęciu 

postępowania;
b) przesłuchanie strony skarżącej; •
c) przesłuchanie strony oskarżonej;
d) przesłuchanie świadków;
e) zam knięcie postępowania dowodowego;
f) ogłoszenie wyroku.

14. Po przesłuchaniu św iadka przez członków, strony za ze­
zwoleniem przewodniczącego mogą zadaw ać im pytania n a  oko­
liczności objęte skargą. Przewodniczący może uchylić pytanie, 
jeśli nie w iąże się ono z rozpatryw aną sprawą.

15. Po przesłuchaniu zgłoszonych świadków strony  mogą na 
pierwszej rozprawie zgłosić dalszych świadków. O dopuszcze­
niu tych świadków decyduje Sąd na naradzie tajnej.

16. Po przesłuchaniu dopuszczonych św iadków Sąd ogłasza 
zam knięcie postępow ania dowodowego.

17. W yrok Sądu zapada w iększością głosów  na  tajnej n a ra ­
dzie. Sędziom nie wolno uchylać się od glosowania. Odmienne 
zdania moqą pisemnie zaznaczyć na orzeczeniu.

'18, W yrok ogłasza przewodniczący, podając jego treść i mo­
tyw y jakimi k ierow ał się Sąd przy jego wydaniu.

19. Strona, chcąca wnieść odw ołanie od wyroku, w inna 
w ciągu 3 dni od daty ogłoszenia w yroku zwrócić się do prze­
wodniczącego Sądu o doręczenie jej odpisu w yroku na piśmie 
i w ciągu 14 dni od daty  doręczenia w nieść odwołanie, do Są­
du C entralnego, W  tym w ypadku Sąd w inien doręczyć stronie 
odpis na piśmie w ciągu 7 dni od daty  zjażądanSa.

V. POPRAWKI DO REGULAMINU WYBORÓW.

WYDZIAŁ WYKONAWCZY.

I. Zarząd Oddziału.
§ 1. Zarząd Oddziału w ybiera W alne Zgrom adzenie O d­

działu członków po uprzednim  dokonaniu w yborów  Zarządów 
Sekcyj przez W alne • Zgromadzenie członków Sekcyj.

§ 2. W ybory przeprow adza Komisja W yborcza Oddziału.
§ 3 Komisję pow ołuje Prezydium Oddziału n a  1 miesiąc

przed term inem  w yborów  Zarządu.
§ 4. W  skład Komisji W yborczej w chodzą po jedn^jn dele­

gaci wszystkich czynnych na  teren ie  Oddziału Sekcyj, w yzna­
czeni przez Zarządy Sekcyj.

§ 5. Komisja w ybiera ze swego grona przew odniczącego
i sekretarza którzy prow adzą obrady i p rotokół posiedzeń Ko­
misji.

§ 6. Do Zarządu desygnują s w y cli kandydatów  po jednym  
w szystkie czynne Sekcje zawodowe. W yboru  kandydatów  do­
konują W alne Zgromadzenia członków Sekcyj. K andydat musi 
być zgłoszony na piśmie przewodniczącem u Komisji W yborczej 
najpóźniej n a  14 dni przed wyznaczonym term inem  W alnego 
Zgromadzenia.

§ 7. Przy ustalaniu  listy  kandydatów  Komisja w pierwszym 
isędzie  um ieszcza na niej nazw iska desygnow anych przez Sek­

cje. Pozostałe m iejsca w ypełnia nazwiskam i w edług w łasnego 
uznania.

§ 8. Lista zaw ierać ma ty lko taką ilość nazwisk, jak a  ma 
być w ybrana według decyzji Zarządu Głównego, względnie Za­
rządu O kręgu. N azw iska u ję te  być m ają w grupach oddziel­
nych dla członków Zarządu (i zastępców), Komisji Rewizyjnej 
(i zastępców) oraz członków Sądu (i zastępców).

§ 9. N a 10 dni przed term inem  w yborów  lista w inna być w y­
łożona w sek retariacie  Oddziału do wglądu dla poszczególnych 
członków w określonych godzinach.

§ 10. Inne listy  mogą zgłaszać grupy co najm niej z 20 pod­
pisami. Listy te należy doręczyć Komisji W yborczej najpóźniej 
na 6 dni przed Zgromadzeniem. K om isja może uznać listę za 
nieważną, jeżeli nie odpow iada ona postanowieniom  §§ 7 lub 8 
niniejszego regulam inu.

§ 11. Lista obejm ująca w iększą ilość nazw isk lub nieuw zględ- 
niiająca kandydatów  desygnow anych przez Sekcje je s t nie­
ważna.

§ 12. Od każdego kandydata , za w yjątk iem  desygnow anych 
przez Sekcje, obow iązana jes t Komisja uzyskać ustną lub -pi­
sem ną deklarację o przyjęciu  kandydatury.

§ 13. W szystkie listy drukow ane w inny być w ykonane na 
papierze białym.

§ 14. Przed rozpoczęciem w yborów  przew odniczący Zarządza 
przerw ę w Zgromadzeniu celem omówienia kandydatur.

§ 15. Przystępując do wyborów, przew odniczący Zgromadze­
nia poddaje zebranym  do rozstrzygnięcia sposób głosowania.

§ 16, Głosowanie odbyw a się w zasadzie jaw nie. N a żądanie 
jednej trzeciej uczestników  Zgromadzenia w ybory w inny być 
tajne.

§ 17. Przed rozpoczęciem głosow ania tajnego przew odniczący 
zarządza pow ołanie Komisji Skrutacyjnej w  składzie 3— 10 osób, 
k tóra  w ybiera spośród siebie przewodniczącego.

§ 18. Każdy głosujący ma praw o skreślenia nazw isk po­
szczególnych kandydatów  za w yjątkiem  kandydatów  zgłoszo­
nych przez Sekcje i w pisania na  to m iejsce nazw iska innego 
kandydata , posiadającego bierne prawo w yborcze i reflektu­
jącego na przyjęcie mandatu.

§ 19. Skreślenie nazw iska bez dopisania innego n ie  pow oduje 
uniew ażnienia listy. W  tym  w ypadku trac i głos tylko kandy­
dat skreślony. N atom iast dopisanie nazw iska bez skreślenia 
innego pow oduje uniew ażnienie całej listy.

§ 20. Każdy członek głosować może tylko osobiście.
§ 21. G łosujący, zbliżająć się do urny, podaje Komisji sw e 

nazwisko celem  odnotow ania yr spisie członków jego udziału 
w  głosowaniu, poczym zostaje przez przew odniczącego Komisji 
dopuszczony do oddania głosu.

§ 22. Głosowanie ta jne  odbyw a się przez w łożenie listy  kan­
dydatów  do urny w yborczej.

§ 23. Po zakończeniu głosow ania Komisja dokonuje oblicze­
nia oddanych głosów i sporządza pro tokół wyborów, k tóry  pod­
pisują w szyscy członkowie Komisji. Protokół ten  podaje p rze­
w odniczący Komisji do w iadom ości członków, poczym przecho­
w uje się go w  aktach Oddziału.
• § 24. Obliczenie oddanych głosów dokonuje się oddzielnie 

d la każdej grupy w ym ienionej w  § 8 niniejszego regulam inu 
z tym, iż otrzym ujący najw iększą ilość głosów w ybrani są 
członkami, a ostatn i w  tej kolejności są  zastępcam i. W  razie 
rów nej ilości głosów decyduje kolejność alfabetyczna nazwisk.

II. Zarząd Oltręgu.

§ 25. Zarząd Okręgu w ybiera O kręgowa K onferencja D ele­
gatów  Oddziałów n a  zasadzie określonej §§ 83 oraz 88—90 
statutu.

§ 26. K onferencja D elegatów, ustala, k tóre O ddziały o trzy­
mać m ają m andat w  Zarządzie O kręgu z tym, że m andat ten  
jest bezimienny.

§ 27. M andaty w Zarządzie O kręgu otrzym yw ać w inny Od­
działy w iększe kolejno w poszczególnych kadencjach z tym, 
że Oddziały liczące ponad 200 członków w inny mieć s ta ły  m an­
dat w  Zarządzie Okręgu.

§ 28. P rojekt podziału m andatów  m iędzy O ddziały ustala  
W alne Zgromadzenie Oddziału, będącego siedzibą Okręgu.

§ 29. K onferencja w ybiera również O kręgow y Sąd Związko­
w y na podstaw ie kandydatur ustalonych przez W alne Zgrom a­
dzenie Oddziału będącego siedzibą Okręgu.

§ 30. K onferencja może zmienić kandydatury  zgłoszone 
w myśl §§ 27 i 28 niniejszego regulam inu przy zachow aniu jed 
nak przepisów  statutu.

OKRĘG POZNAŃ.
Komisja M atka składa się z przew odniczących Sekcyj oraz 

10-ciu kolegów  dokooptow anych przez N adzwyczajne W alne 
Zgromadzenie poprzedzające Roczne W alne.
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Każdy upraw niony do głosow ania m a praw o do skreślenia 
nazw isk poszczególnych kandydatów  (za w yjątkiem  kandyda­
tów zgłoszonych przez Sekcje) i w pisania obok nazw iska inne­
go członka z uzupełniającej listy.

OKRĘG WARSZAWA.
„Członkowie Związku p racu jący  stale na zmiany glosują 

składając sw e głosy w  zapieczętow anej i ostem plowanej p ie­
częcią Związku kopercie, czystej bez żadnego nadruku, załą­
czając oddzielnie sw ą legitym ację na ręce przewodniczącego 
Rady Zakładow ej lub Delegata, k tó ry  przekaże je  Komisji 
Skrutacyjnej".

VI. POPRAWKI DO REGULAMINU ZAPOMÓG. 
OKRĘG BYDGOSZCZ.

Regulam in w kładek i zapomóg, zapomogi inw alidzkie; zm niej­
szyć w ym aganą ilość w kładek do 260-ciu.

Zapomogi inw alidzkie podnieść do co najm niej 30% od peł­
nego zarobku (brutto) w ykwalifikowanego pracow nika z tym, 
że w  m iarę podniesienia płac, również podw yższane byłyby 
zapomogi inwalidzkie.

VO. PROJEKT REGULAMINU OBRAD.
REGULAMIN OBRAD.

1) Każdy uczestnik Zjazdu i O kręgowej Konferęncji Delega­
tów przed rozpoczęciem obrad podpisuje listę obecności.

2) D elegat nie pow inien opuszczać s.ali w  czasie trw ania 
obrad.

3) O brady Zjazdu zagaja  przew odniczący Zarządu Główne­
go. O bradom  przew odniczą kolejno: przew odniczący Zarządu 
Głównego oraz członkowie Prezydium Zjazdu, w ybrani przez 
Zjazd.

4) O brady O kręgowej Konferencji D elegatów  zagaja  i pro 
w adzi przew odniczący O kręgu przy pomocy 2—4 członków 
Prezydium, pow ołanych przez Konferencję.

5) O brady W alnych Zgromadzeń zagaja  i prowadzi przew od­
niczący Oddziału. N a Rocznych Zgromadzeniach sprawozdaw­
czych może być pow ołany przew odniczący spośród uczestników  
Zgromadzenia nie- w chodzących w  skład  ustępującego Zarządu.

6) Protokół obrad prow adzi sekretarz lub pow ołany z grona 
uczestników  obrad  protokolant.

7) Po zagajeniu przew odniczący wi'ta obecnych na  sali obrad 
gości, poczym odczytuje proponow any porządek obrad.

8) Do proponow anego porządku obrad mogą upraw nieni do 
g łosow ania uczestnicy obrad zgłaszać popraw ki.

9) W  dyskusji nad  porządkiem  obrad mogą uczestnicy obrad 
przem awiać tylko jeden  raz i n ie  dłużej niż 5 minut.

10) Po przyjęciu  porządku obrad przew odniczący przedsta­
w ia propozycje dotyczące składu Prezydium.

11) Głosowanie nad porządkiem  obrad i składem  Prezydium 
jest jawne.

12) Po w yborze Prezydium przew odniczący udziela głosu go­
ściom, chcącym w ygłosił przem ów ienia powitalne.

13) W  toku obrad przew odniczący poddaje pod obrady ko­
lejno po sob ie  następujące punk ty  przyjętego porządku obrad.

14) Każdy punkt referuje w yznaczony przez Zarząd referent.
15) N ad każdym  punktem  odbyć się w inna dyskusja z tym, 

że na  propozycję przew odniczącegp lub jednego z obecnych 
mogą uczestnicy obrad postanow ić w iększością głosów odbycie 
dyśkusji łącznej nad kilkom a zreferow anym i punktam i po­
rządku obrad.

16) Czas na wygłoszenie referatu  nie może być ograniczany.
17) W  dyskusji przem awiać wolno ty lko  dw a razy  do każ­

dego punktu. Pierwsze przem ówienie nie może przekraczać 15 
minut, drugie 5 minut.

18) Po zakończeniu dyskusji referen t może wygłosić replikę, 
k tórej czas trw ania nie może przekraczać 15 m inu t

19) Do głosu w  dyskusji zgłaszać się m ogą tylko upraw nieni 
do głosowania. Zgłoszenie następu je  na  piśmie.

20) Przewodniczący ma prawo zabrania głosu po każdym  
przemówieniu. W  w yjątkow ych w ypadkach może udzielić gło­
su poza kolejnością referentow i celem  udzielenia w yjaśnień.

21) W szelkie w nioski zgłaszać należy  n a  piśmie.
22) Przew odniczący poddaje w nioski pod głosow anie w  ta ­

kiej kolejności, w  jakiej zostały  one zgłoszone.
23) W niosek o zam knięcie listy  mówców lub przerw anie dy ­

skusji bez udzielenia głosu zapisanym , w ińien być traktow any 
jako wniosek w  spraw ie formalnej.

24) Po zgłoszeniu w niosku o zam knięcie listy  mówców prze­
w odniczący zapytuje, czy jeszcze k to  chce w pisać się na listę 
mówców i w pisuje ich  nazw iska n a  listę przed poddaniem  
w niosku pod głosowanie. W niosek o zam knięcie listy  mówców 
może postanaw iać dopuszczenie do g łosu  ty lko tych, którzy 
się przed zgłoszeniem zapisali.

25) W  spraw ie formalnej przem awiać może tylko jeden  mów­
ca za i jeden  przeciw.

26) W niosek w  spraw ie form alnej w inien być poddany pod 
głosow anie niezw łocznie po przem ówieniach za lub przeciw.

27) M ówców generalnych zgłaszać mogą grupy, liczące co 
najm niej 5 delegatów.

28) G łosowanie odbyw a się w  zasadzie jaw nie przez podnie­
sienie ręki (względnie k a rty  uczestnictwa) lub pow stanie,

29. N a żądanie jednej trzeciej upraw nionych do głosow ania 
uczestników  obrad głosow anie odbyć się  m a ta jn ie  przy  po­
m ocy kartek, n a  k tórych  pisać należy ty lko jedno słow o „zaf 
lub „przeciw".

30) Za niew łaściw e zachow anie się podczas obrad każdy 
z uczestników  po dw ukrotnym  upom nieniu przez przew odni­
czącego może być przez Prezydium w ykluczony od dalszych’ 
obrad-

Jednolity  front
Socjalizm i komunizm od dziesiąt­

ków  la t  zaprzątają um ysły ekonomistów, 
polityków  « mężów stawu, a najbardziej 
szerokie rzesze p ro letaria tu  m iast i wsi, 
k tóre w idzą w nich  sw e w yzwolenie 
z w yzysku kapitalistycznego i życie 
w  now ym  ustro ju  dem okratycznym . So­
cjalizm przechodził już różne kierunki 1 
tendencje — utop ijny  dhirzieścoijańsfci, na 
rodbw y, manskistowslki —- i w yw oływ ał 
obszerne dyskusje. N aw et i H itle r przy­
w łaszczył sobie tą  nazw ę i p rzy ją ł ją  do 
sw ojej partii; a te  w  tym  w ypadku słowo 
to  by ło  najw iększym  madużyęaem i  oszu­
stwem. Obecnie w  Czechosłowacji istn ie­
je  piartia ,.narodow ych socjalistów ", k tó ­
ra  jest n i mmiiej n i w ięcej jak  tyilko p a r­
tią szow inistów  narodow ych nic w spól­
nego n ie  m ających  z socjalizmem.

A  u  nas w  ostatnim  ćw ierćw ieczu sło­
w a „socjalizm" i „komunizm" nie scho­
dziły ze szpalt pnasy burżuiazyjnej i ze 
w szystkich odezw różnych wrogich k la ­
sie  robotniczej ugrupow ań. Słowo ..so­
cjalizm " jeszcze jako talko było cierpia­
nej a le  gdy prasa  nacjonalitsityczna i tour-

żuazyima w ym aw iała słow o ..komunizm”, 
aż się zachłystyw ała z oadimaainu złości i 
nienaw iści. K ler także n ie  pozostał 
w  tym razie w ty le  za partiam i bu/rżn- 
azyjnym i i  gdy mu nadarzyła się tylko 
okazja straszy ł społeczeństwo i  m alucz­
kich tego św iata „komunizmem" jak  
dawniej — w  w iekach średlnich — „dia­
błem Belzebubem". Ale ani socjalizm  ani 
komunizm — świadomi swydh celów i 
ciążeń — nite przejm ow ali się tym  sto­
sunkiem  burżuazji do siebie, lecz w y­
trwale kroczyli do celu  drogą w ytkniętą 
im przez w ielkich ideow ych przew odni­
ków i prowodyrów;

Często się zdarza, że n ie  każdy zdaje 
sobie spraw ę, jaka jest różnica między 
komunizmem a socjalizm em  i czy w  ogó­
le jaka różnica istn ieje. W  pism ach tydh 
dwóch kierunków  m yśli robotniczej nie 
znajdujem y krótkiego, definityw nego i 
popularnego w yjaśnienia tej różnicy; 
szczególnej w dzisiejszej rzeczywistości. 
Postaram y się  w ięc w pilniejszym a rty ­
kuliku  obiektywni© objaśnić — w sk ró ­
cie — różnice i  styczne punkty  socjali­
zmu i komunizmu.

Tafc sacjalMści, jak  i komiuniścd ogól­
n ie  są  soojialSłsitami. uznającym i naukę 
K arola Madkisa. Nazwa kom uniści uży ta  
została w  „M anifeście Komiin&tycznym" 
dK'a odróżnienia m arksistów  od  wszelfckJi 
innych socjalistów  utopijnych (jak np. 
Owena).

Socjalizm m arksistow ski jest socfaTO- 
zmem, opartym  na naukow ych przesłan­
kach, jest socjalizmem, k tó ry  w skazał 
konkretlnie sposoby reaSSzowamia swydh 
połsittulatów.

Z biegiem  czasu rozm aici teo re tycy  zar 
częli krytykow ać naukę M arksa i  popra­
w iać ją w edług sw ego rozumu i wMzi 
mi, siię. W śród nich  głośny socjalistia nie­
m iecki Bernstein sitwiieirdiził. że nieko­
niecznie socjalizm  trzeba zdobywać dro­
gą  rew olucyjną, można dojść dio niego 
drogą reform y ustro ju  burżuazyjnego, 
dffóięą parlam entarną. K ierunek ten  — 
nazw any reformizmem :— znalazł po­
słuch w  Niemczech, Anglii i k ra jach  
skandynaw skich.

W  Rosji zaś spory na ffle tak tyk i j. in ­
terpretacji nauki M arksa doprowadziły 
n a  zjeździć w 1903 r. do rozłamu partii 
socj.ail-<temofcr.a,tycznej na dwie grupy: 
na um iarkow anych socjalistów  (ewoiu- 
cjondstów) t. zw. menszewików i na rc-
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w ofocyjnych .socjalistów  t. zw. bolszewi­
ków. Tarciia między tymi odłam ami by­
ły olbrzymie, doprowadziły jednak do 
bw ycięstwa bolszewizmu którego w ybit- 
.nymi przedstawicielamd są Lenin i Stalin:.

Będąc obiektywny, trzeba przyznać, 
że reformizm daleki jest od socjalizmu 
marksistow skiego, a komunizm zgodny 
jest z nauką M arksa. Reform;styczne m e­
tody nćaktó.;'yrji wodzów socjalistycznych 
prow adziły do k lęsk i pro letaria tu . I 
dziś p ro letariat wyrzeka sie coraz b a r­
dziej reformiżmiu popychając swydh pro­
wodyrów^ do taktyki rew olucyjnej. 
Długie sekciariSikłe sipóry pomiędzy przy­
wódcami Drugiej i Trzeciej M iędzyna­
rodówki nie przyniosły proletariatow i 
korzyści. A w  Niemczech tarcia między 
socjalistam i a komunistami przyczyniły 
sttię w łaśnie do zw ycięstwa hitleryzmu, 
k tó ry  w ydatnie finansowo popierała 
burżuiazja.

Toczyły się także ożywione między ro­
botnikam i dyskusje na tem at parila- 
meinita i parlam entaryzm u czy roibotni- 
kioim będzie lepiej, jeżeli kilkudziesięciu 
socjalistycznych posłów będzie korzy­
stać z diet poselskich i drobnych przy­
w ilejów  i czy zm ienią oni coś gruntow ­
nie.' Zdania są  podzielone.

K iedy jeszcze pare liait temu istniały 
różnice między socjalistam i a kom uni­
stam i, to dziś zacierają się coraz bar­
dziej i są  orne już nieznaczne. Różnice 
is tn ie ją  n ie  w celach ostatecznych, a 
w  tak tyce  dnia dzisiejszego. Dziiś każdy 
uśw iadom iony rcibotaiilk i . in teligent ro­
zumie i wie, że w ładzę pro le taria t osiąga 
tylko przez zniszczenie aparatu  burżu- 
azyjnecjo. A dopiero potem  można przy ­
stąpić do budow y gmadhiu Socjalistycz­
nego. Nit© w każdym  kra ju  sa  jedna­
kow e możliwości w prow adzenia ustro ju  
socjalistycznego: w jednym  w prow adzo­
n y  został przez krw aw ą rew olucję, a 
w  drtugim obchodzi sde bez w alk brato­
bójczych. N iedawno Stali® w  rozmowie 
z obcymi prem ieram i rządów ośw iad­
czył, że „w różnych k ra jach  są  różne 
drogi dio urzeczyw istnienia ustro ju  so ­
cjalistycznego...*'

Socjalizm, w którym  panuje zasa­
da: każdem u w edle pracy, to znaczy
każdem u tyle, ile jes t w arta  jego 
praca — to pierwszy okres. N astępuje 

później drugi okres — komunizm, w k tó­
rym panow ać będzie zasada: każdemu
wedle potrzeb.

Jeśli idzie o elem ent robotniczy, o m i 
sy, to czy socjalistyczne czy kom uni­
stycznie — zawsze by ły  rew olucyjne i 
zawsze w idziały, że cel ich jest jeden. 
Rozdźwięki, jakie istn iały  m iędzy robo­
tnikami, socjalistam i a kom unistam i, by­
ły skutkiem  tarć, jak ie  panow ały m ię­
dzy prow odyram i tych odłamów, którzy 
chcieli według sw oich recep t „zbawić" 
proletaria t na swój sposób.

Teraz w idać już obustronnie objaw y 
zmiany dotychczasowego frontu. W idzi­
my więc, że między socjalizm em  a ko 
munizmem zasadniczych różnic nie ma. 
Inne różnice — przy szczerej chęci i u- 
czciiwości — da się z łatw ością usunąć.

Przed w ojną niektórzy działacze pro­
pagow ali iideę jednolitego Irontn. (By­
ła ona propagow ana i na terenie nasze­
go Związku, Drukarzy, lecz entuzjazmu 
niie w zbudziła . Lecz nie udał się on 
z tego powodu, że niektórzy  komuniści 
uważali „jednolity" front za zagarnię­
cie w sw oje ręce władzy w  związkach 
zaw odowych a socjaliści — m ając w ię­

kszość — n ie  chcieli się n ią  dzielić z  ina­
czej m yślącym i towarzyszami.

*

Od tego czasu upłynęło dużo w o d y ' 
w Wiśle. Zmieniły się stosunki, Mamy 
dem okratyczną Rzeczpospolitą. W  skład 
Polskiej Partii Robotniczej wchodzą m. 
in. dawni komuniści, k tó ra  to Partia, 
w raz z Polską Partią  Socjalistyczną sto ­
ją  n,a czele ruchu robotniczego i dzielą 
się w ładzą z innym; jeszcze partiam i, 
należącym i do Bloku.

N astępuje pomału zmiapa dotychcza­
sow ych pojęć i  stosunków . Bo oto idea 
jednolitego frontu k lasy  rolbtiniozej krze­
pnie i  u trw ala  się. W  „Robotniku*' 
(4. 4, 47) ukazała się następująca no­
tatka:

.,W dtniiu 2 b. m. został zakończony 
kurs działaczy Polskiej Partii Socjali­
stycznie] i Pciakiej Partii Robotniilczej, 
zorganizowany zgodnie z um ow ą m ię­
dzypartyjną. W ykłady  przeiprowadtEane 

praez przedstaw icieli obu stronnictw  
obejm ow ały zagadnienia, dotyczące hi­
storii w alki o ndepoidleigiłość i dem okra­
cje, zagadnienia polityki zagraniczn®), 
gospodarczej, ze specjalnym  uiwzględnie- 
niem Planu . 3 letniego, spraw ę jedności 
k lasy  robotniczej, ruidhiu zawodowego, 
zagadnienia spółdzielcze -i im.

W yniki kursu  są  dodatnia, now a kadra 
w yszkolonych działaczy wzmocni, naszą 
działalność w tarenie".

„Głos Ludu'* (4. 4. 47) zaś w obszer­
niejszym  artykule pow iada — m iędzy 
innymi:

— dziś idziemy razem, współgospoda­
rzymy kpa jem j państw em  — musimy 
zatem  zirówmać krok, musimy silniej 
jeszcze zewrzeć szeregi, pokonyw ując 
codzienne drobne zatarg i i nieporozu­
m ienia po to, aby  jutro, w w alce o 
stw orzenie wyższych socjalistycznych 
jbrm  społecznych, siać się iedtną partią  
klasy  robotniczej.

N a uroczystym  zakończeniu klunsu
uchwalono jednom yślnie następu jącą  re ­
zolucję:

O K R Ę G  K R A K Ó W

A/V niedzM ę, 27 kw ietn ia  1947 r. od­
było się w sa li konferencyjnej OKZZ 
Roczne W alne Zgromadzenie Okręgu 
krakowskiego, przy udziale około 500 
członków. Zgromadzenie zagaił przewód®. 
O kręgu kol. Kurzydło Stan., w ita jąc  przy- 
by łych  gości, a  mian.: przewód®. Za­
rząd® Głównego kol. Kocziuba W., przed­
staw iciela OKZZ tow . Krzywdzi,akia, 
przedstaw icieli p artii politycznych, dele­
gatów  Oddziałów: Bochnia, Jaw orzno;
M iechów, N ow y Sącz, N ow y Tang, O św ię­
cim, Tarnów , Trzebinia, Zakopane, Ży­
w iec oraz zebranych członków m iejsco­
wych. N astępnie przedstaw ił porządek 
obrad, poczem pośw ięcił w spomnienie 
Zmarłym w rok® sprawozdaw czym  człon­
kom Związku, k tórych  uczczono przez 
pow stania i  m inutą milczenia.

Po przyjęciu  protokółu z poprzedniego 
W alnego Zgromadzenia, głos zabrał 
przew odniczący Zarządu Głównego kol- 
Kocziutb,, w ygłaszając obsoem v referat na

„Kuirs przyczynił się  do paważneg® 
ideologicznego zbliżenia aktyw u obu 
Partii.

Kiuirs w ykazał, że  w zasadniczych spna>- 
w ach polityka w ew nętrznej. zagiramlcz- 
nei i gospodarczej,. jak również w oce­
nie perspektyw  rozw ojow ych i dróg 
w iodących do socjaiłzmu, nie mia różnic 
istotnych pomiędzy obu Partiami.

Kuirts w ykazał, że najlepsza drogą wio­
dącą do uzgodnienia stanow isk  obu 
Partii — je s t rzeczowa i śm iała k ry tyka 
błędów  i aiptyjcdtaolitofironitiowycih i sek- 
ciiarskich tradycji ruchu robotniczego.

U czestnicy kursu  dążyć będą do roz­
pow szechnienia zdobytych i  zgodnych 
(uzgodnionych na kiuinsiie) p o z y c ji. ideo­
w ych w śród mas członkow skich i ogółu 
pracujących. Dla pełnej realizacji Umo­
w y o  Jedności konieczne jest nie tylko 
uiaqodnitonie stanow isk ideologiczinyclh, 
a le  p rzede wszystkim  codzienna, w  p rak ­
tyce zgodna w spółpraca nia w szystkich 
szczeblach obu Partii na teren ie  stolicy.

Jednolity  front nie jest ani dla PPS 
ani dla PPR taktyką koniunkturalną, 
lecz etapem  w alki o pełne zjednoczenie 
klasy  robotniczej, k tóra w  perspektyw ie, 
w  swym dążeniu do socjalizmu, stworzy 
odpow iednie podstaw y do pow stania je­
dnej partii k lasy  robotniczej w  Polsce"-

Rlasia p racu jąca  może tylko przy k la ­
snąć tej in icjatyw ie w zm ocnienia i scc- 
meintc wanda je j, w spólnych dążeń. Aby 
tylko poszczególni działacze i prow ody- 
rzy obu pamtyj uczciwie w ypełniali poro­
zumienie, bowiem dobra wola, szcze­
rość i Uczciwość — to podstaw y weipól- 
nego miataziu obu tnolboitoiczwclh paxtvj 
dla dobra i przyszłości w szystkich lo ja l­
nych  obyw ateli Rzęczypospoflitęj Polskiej.

W arszawa. W acław  Koral.

W z m o ż o n ą  prasa |  
to^konam ig  

p i a n  f r z ą l e t n i

tiemat. p rac  organizacyjnych oraz sy tuacji 
politycznej i gospodarczej w  Polsce i in- 
nych  krajach kontynentu. Pow iedział on. 
m. im co mustępuiie: „W yw ołana ptrzez 
faszyzm i hiitlieiryzm w ojna oraz ogrom ne 
zniszczenia powsitałe w całej EiuropSe 
kom plikują rychłe odbudowani® przem y­
słu i rolnictw a, sitąd też trudności gospo­
darcze i s tra jk i obserw ujem y również 
w A nglii i Staniach. Zjednoczonych. Ni® 
dzów więc, że jesteśm y świadkami dąże­
nia robotników  całego św iata do zabez­
pieczenia pokoju światowego, uregulo­
w ania stosunków  mdędzyinarodarwych 
i zapew nienia spokojnej p racy  w szyst­
kim narodom. G ospodarka w ojenna 
przechodzi powoli, ale stale, na gospo­
darkę pokojow ą. Kraj i naród polski, 
boleśniej niż ipnii dotknięty  najazdem  hi­
tlerowskim, ogołocony z najcenniejszych 
w artości ludzkich i m aterialnych, zdany 
jest n a  w łasną pracę i w łasny wysiłek. 
Bez wzmożonej produkcji przem ysłow ej 
i rolniczej n ie można spodziewać się  zre­
alizow ania w ysuw anych przez św iat pra­
cy postulatów . N a tle  tych  trudności raz-

Z Okręgów
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wija się i masz© życie organizacyjne. 
Wierzę iedaalk — zakończył kol. Ko- 
cziub — iż przez jakn&jściślejszą współ­
pracę robotniczych . organizacji zawodo­
wych z ornanifeacjami politycznymi osią- 
gniłemy wszystkie aamilarzoine cele. 
Współpraca ta — mim<o mętniejących 
różnic — -jest naszym obowiązkiem. Po­
stępując w ten sposób staniemy się nie 
tytko pozytywnym giwarartetn w odbu­
dowie Ojczyzny, ale zapewnimy naszej 
Organizacji znaczenie a trwałość, a zrze­
szonym w niej — lepszą 1 śwtotLaną przy­
szłość".

Z kolei praciwodm. kol. Kurzydło' uzu­
pełnia w  .krótMióh stowadh wydanie dru- 
kie sprawozdanie, zazntacziaijąic, że ustę­
pujący Zarząd w siwej działalności .kie­
rował się wyłącznie dobrem swych człon­
ków i  starał śaę w gr&nieaidh możliwości 
załatwiać wszelkie sprawy ku iak naj­
lepszemu zadowoleniu ogółu. Następnie 
złożył podziękowanie OKZZ, której 
współpraca ze Związkiem nosi charakter 
ścisłej j wszechstronnej łączności i ste­
nowi o dialszym pogłefeienóu wzajemnego 
zaufania, jak również tym kolegom, któ­
rzy delegowani zostali do pracy społecz­
nej w OKZZ.

Kod. Szfklansiki H, przypomniał historię 
powstania i rolę Związków Zawodowych 
w okresie .rządów kiapiieflfełycaaych. no­
szących wówczas charakter organizacji 
czysto akopoimifcżnydh przechodząc na­
stępnie do omótwienia procesu kiształto- 
wiania się  idleottoqili ruch.u zoworfowego 
i  wykazania word zndlesianiia wyzysku i 
uiCttfelku póCiitycznago, ustroju fcaipitaliśfycz- 
metgo, Gtkneiffiaijąc dzisiejsze stanowisko 
ruchu aawodoiwsigo do Państwa, stwier- 
dizif, iż jest ono pozytywne, jako do wy- 
raziróeila interesów pracowniczych i po­
stępu społecznego • natomitast do pamfil 
robotniczych ma stosunek braterski. 
Związki Zaiwodcwe są nadali aktywną 
i  ówóinczą siłą, walczą o uflrwatenale' i b o -  
aćęfoietnete dokonanych przemian siboiecz- 
nych,- mających przynieść w końmi to 
wszystko, co mieści) się w hasłach o sipra- 
wiiSdSiwośai i dobrobycie. -Do osiągnięcia 
tego konieczna jest ni© tyjko rzetełna 
i uczciwa pnaca rotooiinitkia ij rolnika, aOe 
również solidarność i pełne poparcie dla 
poczynań władz Związków. Pracownicy 
poligraficzni solidarność tę okazywać 
musza raa ikażdym kroku. Głównym bo­
wiem warrmikiem siły  naszej Orgaaiza- 
zaeii, a zarazem śu-iadiectwem solidarno­
ści i dojrzałości rwqandzacvj.aej winny 
stać się: dyscyplina związkowa, wyko­
nywanie wszelkich poleceń Zwśązikai oraz 
okazywanie pełnego szacunku dla idei 
keteżeńsikiego Etoraiiiania. Przyniesi® to 
pite tylko pożytek aasze-i Organizacji, 
afe .sbamSte eie wzorom dla; nudhu zawodo­
wego w całym Państwie.

Nast ępnie złożył sprawo zdanie de­
legatka Związku do Nadzwyczajnej Ko- 
mfiisji Mtęszkaniowej :kol. Kużrjdha Miecz., 
z którego wynika, iż aa 118 wmiesfumydh 
spraw, 56 zostało załatwionych pozytyw­
nie. Praca defegata. była nadzwyczaj cięż­
ka, jeśli uwzględni się krytyczną sytu- 
acię mieszlk.atnk»wa w naszym mieście. 
Dlatego też uzyskane rezultaty uważać 
należy za maksimum spodziewanych 
możliwości.

Kol. Wagan J. złożył sprawozdanie 
z administracji nseinaea i z prac przy­
gotowawczych Kotnitetu Budowy Świe­
tlicy, kol. Frączek J. z działalności Ko­
misji Kutt.-Oświatowej, wyrażając przy- 
tym życzenie jaikłiiairychileijszego wybu­
dowania własnej świetlicy, która służyć

hędizie wielorakim celom życia orgiani- 
, zacyjmego i toultujraEinieigo Związku, a kol. 
Kurzydło dodiał, iż odzyskania część ksią­
żek nas.aęj biblioteki, Ifcząoeij przed 
wojną ponad 8.000 tomów, stanie się pod­
stawą do jej rei^ktywowiania,

W dyskusji zabierało głos ksikiumastbu 
kolegów. Na wywody dyskusyjne odpo­
wiadali kolejno kol. Koezuib, Kurzydło 
i .Szklarski, poczym k o i Kawoń Mariam 
w imiteniiu Komisji Komtioiluiące.j stwier­
dził, iż kwity i książki znaleziono w na­
leżytym porządku, wobec czego stawia 
wniosek o udzielenie ustępuj actemu Za­
rządowi absolutorium. Wniosek jedno­
głośnie przyjęto.

Z kolei przysitąpioróo do następnego 
pkto: Wybory. Koi. Pawlikowski Wiktor 
imieniem Komisji Matki odczytał uzgod­
nioną listę kandydatów. Ze względu ma 
nteżgłoszenie listy kontounencyjnej, za­
proponowano jawnie, głosowani©, co zo­
stało prz©z przeważającą większość przy­
ję te  Do Zarządu Okręgu w esz li, nasftię- 
prnjacv koCedlży:

Prezydium: Przewodniczący: Kurzydło 
Sta/niisław. zast. przewodn.: Zawiślak Jó­
zef, sekretarz: Szklarski Henryk, skar-
bpfik: Żydhail Józef, referent kult.-oświat.: 
SSńwiiósiki Czesław.

Członkowie Zarządu: Sekcja: Składaczy 
Ręcznych: Seichiter M„ Sekcja Składa­
czy M&szyrrowydh: V/ollanski K., Sekcja 
Maszynistów i Steneotypeirów: PawiEkow- 
ski W., Sekcja ImffirofEga+oców: Jurek J., 
Sekoją Litografów: Warchał A., Seikcja 
Chetniigirafów: Sawicki M., Seikicja Roto- 
gira.wiiiury: Białka A„ Sekcja Prac. Aditni- 
nlistracytjpydh: Pazudkfięwi-az T., Sekcja 
Personia,l.u Posn.: Rogowską S., Seikcja 
Młodzieżowa: Wilczkiewicz A., Prokop 
W.,Kożuch M., delegaci z Odidztełorw: 
Bioohaia, Jaworom^, Tamóiw, Zakopane,

Zastępcy: Neiidar L., Hiarasymowicz J., 
Milchalak J., Gełuahowald A., Wołkow- 
«kS S., Stopa S., Mieiroszewslki S., Ży- 
dtzSk M.

Koanisją Kontrofijując.a: R adhw ałH , Ka- 
wioń M., Marsziatek Z

Zastępcy; Sabefla J., Tyttąsntóewicz A.
Sąd Związkowy Okręgu.: Zych®! Jan, 

Ładh S., Serafin S., Ostrowski B„ Mi­
ksa J.

Zastępcy: Pypdetk W., Retołzont J.
Komiisja KuSt.-Oś(wiiatoiW0: Kożuch M., 

F<rąc®ók J., Ryłko W.. Sikora S,, V^ierz- 
bic-jęj J.

, Gadtaym pocfcreślemą jtatst fakt, iż  koił. 
Butwinowt Kas., długołetniemu pirze- 
wodniczącamn, -który ze względu, aa stan 
zdTofwia nie przyjął ostatnie propono­
wanego ma mandatu członka Zarządu, 
Zgrwmąidizieiiie wytBżiło gorące potfeaęko- 
wante i oklaski, dając tym dowód peł­
nego i ssczerogo uzEanSą półwiekowej 
ifelgo pracy dla dobra Organćzaicjd i zawo­
du. Wyrażono przytym naufeieje, iż do­
świadczeni etn swym nadal służyć będziie 
pofpzsboim Związku, a oe»»ą i,ad:ą — ko- 
Hagom.

W szystkie opracowane i przedłużone 
przez Zarząd wnioski przyjęto znaczną 
większością głosów, polecając przekazać 
je Zarządowi Głównemu. Jeden z a-kfu- 
atoydh wniosków stwhmdzał, iż Z^viąz©k 
nie uzyskał należytego popancia w za­
kładaniu Spółdzielni Pracy, a zarejestro­
wane spółdzielnie nie otrzymały przy­
działu wainszteitów pracy i domagał saę
poczynienia starań, aby każdy Okręg _
z uwagi na powszechne upaństwowienie 
zakładów drukarskich — otrzymał przy­
najmniej jeden warsztat pracy, przezna­
czony na Spółdziełtadę Pracy.

Poza .tym postanowiono przystąpić do 
niezwłocznego wykonabiia powziętej w  ł 
1935 uchwały i  przyłączyć fundfueze: in- 
waffidowy, oidpraw pośmieT taiyćh j sie­
rocy Stow. „Ognisko" do Tow. EmeryiŁ 
Drukarzy „Siła" z tym, iż wobec zmiany 
psfcaw o Stowarzysaeiśadh, należy Stow. 
„Ognisko." sfuzjonować z Tow. Emeryt 
„Siła" w Krakowie.

W  wolnych wnioskach szereg kottegów 
. poruszyło różne aktualne, sprawy zawo­

dowe, organizacyjne i gospodarcze, zgła­
szając kilka nezolucjii dbtnagaijących się  
m. ’ in.. zaprzesitanfa komasacji drukarń 
samowystarczalnych i dobrze prospero- 
jącydh, „yAtoożyczainia" maszyn na ttży- 
tók poziamilejscoiwych czynników adani- 
nłsitracji państwowej, podwyższenia fom- 
dteau emerytetaego, uiregulowama d o  
staiwy w ęgle iltłd.

Po rwyczfeupaniu porządku obiriad, prze- 
wodm. kól. Ku-rizydło podziękował zebra­
nym aa pnzybyeie. wytrwałość ż rzeczo­
w y pnzebteg dyskus ji, zamyka tac tym. 
Zgrtotaadzeńie o go.tte, 14-tej.

*
Roczne Walne Zebranie członków Se. 

kcji Litografów w  Krakoyde odbyło 6ię 
20 marca br. o godiz. 18-tej wiecz. w lo­
kalu Związku przy udziałę 42 członków. 
Zebraniu przewodniczył przew. Sekcji 
kol. Zawiślak, który powitał zebranych 
członków i przew. Okręgu koi. Kurzydłę, 
zapraszając go do prezydium. KoL Ku­
rzydło pozdrowił członków Sekcji i ży­
czył isn, aby ynszystkie uchwały zapadł© 
na zebraniu, wyszły na dobro Sekcji Li­
tografów.

Po odczytaniu protokołu z ostatniego 
Rocznego Żebrania przez sekretarza kol, 
Kawonła, przyjęto go bez zmian. Kol. 
Kawoń złożył następnie zwięzłe sprawo­
zdanie z działalności Zarządu Sekcj.i za 
rok ub. KoL Zawiślak uzupełnił sprawo­
zdanie sejkreitaijza szeregiem uzupełniają­
cych uwag, wyjaśniając cele i zadania 
Sekcji. Uwagi sw e ujął przewodniczący 
w formę następujących dezyderatów:

' 1) Baczenie, by przy zawieraniu umów 
zbiorowych interesy lićografów były na­
leżycie respektowane. 2) Aktywny udział 
w  pracach władz Związku, a tym samym 
wywieranie w.pływu na jego politykę 
i getapodańkę. 3) Utrzymywanie ścisłej 
łączności i spoistości organizacyjnej w  
Sekcji Litografów. 4) Zacieśnienie wspóŁ- 
żyda koleżeńskiego w  łonie Sekcji.

Kończąc sw e przemówienie kol. Zawi­
ślak podkreślił, żę stosunki między Sek­
cją a zarządem Okręgu, układają się har- 
mo.nijin.iie ku zadowoleniu obu stron.

Z kolei skarbnik Sekcji kol. Stełma- 
szek Jan złożył sprawozdanie kasowe,

W czasie sprawozdania kasowego przy­
była n*a salę delegacja z Warszawy w o- 
sobach: kol. Cichońskiago, przew. Okr. 
warszawskiego, kol. sekretarza Dorociń- 
ekiego, członka Rady Litografów oraz 
kol, Hłldta, seikretanza Rady Litografów. 
Dąlegacja ta bawiła w Krakowie z oka­
zji plenarnego posiedzenia Zarządu Gł. 
Związku.

Kol. Ciahoński witając w  serdecznych 
słowach zebranych kofegów, poruszył 
sprawę wzajemnych stosunków' między 
drukarzami a litografami na terenie 
Wareząwy, które opierając się na obu­
stronnym zaufaniu ukształtowały się na­
der pomyślnie.

Po powitaniach obrady toczyły się da- 
lej zgodnie z porządkiem dziennym. — 
Imieniem Komisji kontrolującej przemó­
wił kol. Wołek Władysław, podając ze­
branym do wiadomości wyniki przcpio-
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w adzonej kontroil. Komisja kontrolująca 
znalazła książki kasowe i kw ity w n a j­
większym porządku, a gospodarkę finan­
sow ą Sekcji uznała za nader oszczędną. 
W związku z tym kol. W ołek zgłasza 
wniosek o udzielenie ustępującemu Za­
rządowi absolutorium W niosek przyjęto 
i uchwalono.

Przystępując do wyborów nowego. Za­
rządu wyłoniono Komisję M atkę w oso­
bach kolegów Flaka, Augustynka, Wil- 
czyka i Korskiego, która zajęła się opra­
cowaniem listy kandydatów.

K orzystając z odbyw ającej się narady 
Komisji Matki kol. przewodniczący u- 
dzielił głosu przybyłemu z W arszaw y kol. 
Dorocińskiemu, który  w ygłosił w szech­
stronny i pełny optymizmu referat na 
tem aty nas litografów szczególnie inte­
resujące.

Po referacie kol. Doiocińskiego prze­
wodniczący kol. Zawiślak zaznajomił ze­
branych kolegów ze składem osobowym 
Rady Litografów t- j. nowo utworzonego 
centralnego organu w ykonawczego lito­
grafów ' oraz zgłosił wniosek o przyzna­
nie Radzie Litografów doraźnej pożyczki 
w kwocie z! 5.000. — Po w yjaśnieniach 
kol. Wołka i Hildfca postanowiono, zosta­
wić wyżej ̂ wymienioną kw otę do dyspo­
zycji Rady Litografów w najbliższej p rzy­
szłości.

W płynął drugi wniosek następującej 
treści: Doroczne W alne Zebranie Sekcji 
Litografów w Krakowie w dniu 20 marca 
1947 r uchwala bezwzględne ściąganie 
w kładek do Sekcji od każdego pracow ­
nika. zatrudnionego na terenie O kięgu 
krakowskiego, w związku z tym upow aż­
nia Zarząd Sekcji do wyciągnięcia peł­
nych konsekw encji w stosunku do opor­
nych kolegów. Oba wnioski uchwalono 
jednogłośnie

Kol. Zawiślak zawiadamia zebranych 
że w ciągu roku sprawozdawczego zmarł 
nasz kolega śp. W ładysław  Kotwis, prze- 
drukarz, którego parnię; uczczono przez 
powstanie.

Komisja M atka zakończyła w m iędzy­
czasie sw oje obrady i zaproponow ała n a ­
stępujących kandydatów  do zarządu Sek­
cji: Zawiślak Józef, W ar chał Adam, Ka­
won Marian, Stelmaszek Jan, W ołek 
W ładysław , Pyrdek W iktor. Do Komisji 
kontrolującej zaproponow ano: W ysockie­
go Jana, Ju rka Tadeusza, Flaka Mariana.

W yw iązała się krótka dyskusja, nad za­
proponow anym  składem  Zarządu, po czym 
przystąpiono do właściwych wyborów. 
W  wyniku przeprowadzonego głosowania 
w ybrano jednogłośnie wyżej podany Za­
rząd i Komisję kontrolującą.

N astępnie zabrał głos przew odniczący 
O kręgu kol. Stanisław  Kurzydło, k tó ry  
w zakończeniu sw ego przem ówienia zw ró­
cił się do zebranych ze słowam i „dru­
karz, litograf czy każdy inny członek n a ­
szego Związku muszą w spółpracować ze 
sobą dla dobra w spólnej Organizacji. O d­
nośnie problemu upaństw ow ienia zakła­
dów graficznych musimy dołożyć starań, 
aby czynniki m iarodajne nie decydow ały 
w poszczególnych w ypadkach bez zasię­
gnięcia w tej spraw ie opinii Zarządu Głó­
wnego naszego Związku". Przemówienie 
sw oje kończy kol. Kurzydło hasłem: 
„Nic o nas — bez nas!”

Kol. Zawiślak postawił jeszcze wniosek 
o przekazanie za pośrednictw em  kol. 
Hildta i D om ańskiego  pozdrowień od 
zebranych na dzisiejszym zgrom adzeniu 
kolegów krakow skich pod adresem b ra t­
niej Sekcji i Rady Litografów w W ar­
szawie.

Na zakończenie kol. sekretarz  Sekcji 
zawiadomił zebranych, że na podstawie 
zezwolenia wydanego przez W oj. Urząd 
krakowski z dnia 13 marca 1947 r. kol. 
Stefan Bojeczko zmienił nazw isko na 
Boretyński.

Na tym zebranie o godz. 20.30 zam­
knięto.

Na posiedzeniu zarządu Sekcji, odby­
tym w dniu 27 marca 1947 r. ukonstytuo­
wał się nowy Zarząd, jak następuje: prze­
wodniczący Sekcji kol. Zawiślak Józef, 
zast. przewodniczącego kol. W ołek W ła­
dysław, sekretarz kol. Kawoń Marian, 
skarbnik kol. Stelmaszek Jan, członkow ie 
Zarządu kol. W archał Adam i Pyrdek 
W iktor.

OKRĘG CZĘSTOCHOWA

T rydycvjne „Jajko" w O kręgu Często­
chowa. W sobotę, dnia 19 kw ietnia br. 
staraniem  Komisji K ulturalno-O św iato­
wej Związku odbyło się tradycyjne „Ja j­
ko" przy licznym udziale członkiń i 
członków Związku. W  słowach pełnych 
życzliwości przemówił i złożył życzenia 
przew. O kręgu kol. W ajzer L.,jpo czym 
przystąpiono do dzielenia się jajkiem . 
W  trakcie te j uroczystości naw iązana zo­
sta ła  ściślejsza przyjaźń m iędzy ko le­
gami.

Pocieszającym objaw em  do zanotow a­
nia, n,a m arginesie jest fakt, że coraz w ię­
cej zrozumienia nabierają  podobne im­
prezy organizowane przez Kom. Kul.-Ośw. 
z czego można wnosić, że życie kultu­
ralne w naszym okręgu zaczyna pomału 
się ożywiać.

Uroczystość ta została połączona z tań ­
cami przy  diżwiękach adapteru świetlico­
wego, k tóre przeciągnęły się do późnych 
godzin nocnych.

„Jajko" w  Oddziale Radom. W  niedzie­
lę, dnia 13 kw ietnia Komisja K ulturalno- 
O św iatow a Związku w Oddziale Radiom 
urządziła p iękną uroczystość tradycyjne­
go „jajka", w  której wzięło udział około 
i 00 członków i członkiń naszego Związ­
ku. Okolicznościowe przem ówienie w y­
głosił przew. tejże Komisji kol. P. W ą- 
grocki, składając życzenia w szystkim 
przybyłym  na tę uroczystość kolegom, 
i koleżankom. W  nader miłej u roczysto­
ści waiąłj udział przebyw ający  w  tym 
czasie w  spraw ach organizacyjnych 
przew. O kręgu kol. W ajzer L., k tó ry  zło­
żył życzenia w szystkim  członkom imie­
niem Okręgu.

W  miłej atm osferze koleżeńskiej upły­
nął prędko czas, a uczestnicy tej uroczy­
stości w ynieśli z sobą .niezatarte w raże­
nie, że tylko w otoczeniu koleżeńskim 
można beztrosko przeżyć k ilka chwil, 
po znojnych godzinach pracy.

ODDZIAŁ KIELCE
Inspekcje Oddziałów w  w oj. kielec­

kim. W  miesiącu kw ietniu przew. O krę- 
ku kol. W ajzer L. dokonał inspekcji Od­
działów w  Radomiu, k tó ry  liczy 187 
członków. Sprawy organizacyjne idą w 
pełnym  zrozum ieniu nałożonych zadań 
przez wyższe władze związkowe. Sekre­
taria t zaś prow adzony jest z  pełnym za­
miłowaniem przez sekr. kol. Billipa I<az,, 
jedynie skarbnik  kol. Hornik nie może 
wywiązać się  nigdy n a  czas ze spraw o­
zdaniami kasowymi, a le mamy. nadzieję, 
że etan  ten ulegnie poprawie.

Podczas inspekcji n iektórych drukarń 
stw ierdzono, że najlepsze w arunki pracy 
i p łacy  istn ieją w Spółdzielni Drukar­
skiej, k tóra prow adzona jes t przez kole- 
p ó w  fachowców.

W  Kielcach natom iast Oddział nie mo­
że rozwinąć p racy  na jaką stać jest ko­
legów ze względów na brak odpow ied­
niego lokalu, minio to jednak w yw iązuje 
się ku zupełnemu zadowoleniu Okręgu. 
Duszą tej p rący ’organizacyjnej jes t kol. 
Koziikowski Ed. W arunki p racy są  gor­
sze pod względem higienicznym niż na 
innych terenach, za to uposażenie jes t 
praw ie w większości zakładów  ponad ta­
ryfę, co jest objawem pocieszającym .

Sekr. Okręgu kol. Głowacki dokonał 
natom iast inspekcji Oddziałów: O stro­
wiec, Sandomierz, Skarżysko i Jędrze­
jów.

I tak: dnia 24. 4. 47 odbyło się zebranie 
w O strowcu Sw., po czym zbadano wa­
runki p racy we w szystkich drukarniach. 
Dnia 25. 4. 47 zwołano ogólne zebranie 
członków w  Saodoniierau, gdzie is tn ie ją  
opłakane w arunki. W  czasie ' inspekcji 
zakładów  stwierdzono zatrudnianie per­
sonelu żeńslkieao w  drukarni diecezjalnej, 
na co uzyskał zezwolenie ks. rektor od 
Min. Przemysłu w  1939(1). Bardzo opor­
nym  do zarządzeń Związku okazał się 
w łaściciel p. Cyrkler, 'z a ś  Drukarnia 
Państwow a Nr. 1 znajduje się  w nieodpo­
wiednim lokalu, bez napędu elektryczne­
go i bez najm niejszego przydziału pa­
p ieru  od dłuższego już czasu ze strony 
C. Z. P. Z. Gr., co grozi jej unierucho­
mieniem. O becny kierow nik drukarni 
w ykazuje dużo energii i dobrej w oli w 
utrzym aniu tej placówki, lecz bez pomo­
cy zainteresow anych czynników będzie 
m usiał' u lec w w alce z  przeciwnościam i. 
N a zakończenie inspekcji dlnda 26. 4. 47 r. 
odlbyło s ię  zebranie z Zarządem w Skar­
żysku. a  następn ie  w godzinach popo­
łudniowych zwołano ogólne zebranie. 
Tutaj lepiej w yglądają spraw y ogólne, 
chociaż nie w każdym  -wypadku Zarząd 
Związku może liczyć ma poparcie człon­
ków. Inspekcja Oddziałów w pew nych 
odstępach czasu wychodzi z pożytkiem  
dla organizacji, gdyż przy w ym ianie my­
śli usuw a w szelkie w ątpliwości w  pow zię­
ciu decyzji Zarządów Oddziałów i daje 
możność załatw ienia na m iejscu wielu 
spraw, co do k tórych nasuw ają sią  pe­
w ne wątpliwości.

Zaznaczyć należy, że Oddziały w woj. 
kieleckim  są  tak  rozległe i o tak niedo­
godnej kom unikacji kolejow ej, że udanie 
s ię  na  inspekcje w  te  te reny  wym aga 
dużej dozy pośw ięcenia się, p racy ouga- 
nóziacyjnej, toteż nic dziwnego, że w izyty 
delegatów  O kręgu nie m ogą być tak 
częste, jak  tego życzyli by sobie kole­
dzy z tych Oddziałów. Mimo tych nie­
dogodności kol. przew. W ajzer L. i kol. 
Głowacki c a  przestrzeni dwóch lat pracy 
związkowej dokonyw ali już dwukrotnie 
inspekcji, w yniki k tórych dały korzystne 
rezultaty.

O gólne zebranie. W  niedzielę, dnia 2 
m arca br. odbyło się w  sali Domu Kul­
tu ry  Robotniczej w  Kielcach Ogólne ro­
czne zgrom adzenie członków Związku 
przy udziale 39 obecnych. Po zagajeniu 
i odczytaniu protokółu z  ostatniego ze­
brania kol. I. Pilawka złożył spraw o­
zdanie z działalności Zarządu, po czym 
kol. KozikowSiki zdał spraw ozdanie z prac 
Sekretariatu. Jak  w ynika ze słów sprawo­
zdania — Zarząd todbył 30 posiedzeń zwy­
k łych w  ciągu roku i 2 ogólne zebrania 
oraz 5 konferencji z w łaścicielami. Dużo 
czasu poświęcono nad w prowadzeniem  w 
życie układu zbiorowego i zorganizowa­
niem Oddziałów w Busku i Jędrzejow ie, 
k tó re  decyzją Okręgu stanow ią sam o­
dzielne Oddziały z dniem 1. 1. 47. Sekre­
tarz Oddziału w yjeżdżał w  spraw ach o r­
ganizacyjnych do Buska, Jędrzejow a i



WIADOMOŚCI GRAFICZNE 13

Częstochowy; w okresie referendum u- 
czestniczył w posiedzeniu O. K. Z. Z. oraz 
brał udział w zjeźcMe aktywu związko­
wego w Kielcach. Członkowie Żwiązku 
za (pośrednictwem Sekretariatu korzysta­
li ae zniżek kolejowych i wczasów w 
Dotmach. Wypoczynkowych, z przydziału 
skóry ma zelówki oraz otrzymali pio 500 
kg węgla interwencyjnego. W dniu 24. 
12. 1946 r. Komisła Kult.-Ośw, urządziła 
i,Opłatek" dla członków i zaproszonych 
gości. Sprawozdanie kasowe zożył kol. 
Z. Szmata.. Po dyskusji mad sprawozda­
niami przystąpiono do wyborów nowego 
Zarządu, które wypadły następująco: 
kol. Katowski Zygmunt — przewodniczą­
cy, kol. Pilawka Jam — zastępca przew., 
kol. Kosakowski Edlmund — sekretarz, 
kol. Kozłowski Jerzy — z-ca sekretarza, 
k o l Zawartko Stanisław — skarbnik. Kol. 
E. Zarzycki i St. Witecki —- członkowie 
Zarządu. Kol. I. Sztechmam, W. Kowal­
ski i I. Zawadzka — Komisja Pfemitrotu- 
jąca, powołana do sprawowania pieczy 
nad nadzwyczajnymi wpływ-mi 'Związku.

O K R Ę G . W R O C Ł A W

Protokół z rocznego Walnego Zebrania 
odfoytego dnia 16-go marca 1947 r.
0 gtodz. 1 Osiej. Zebraniie zagaił Kol 
NaormilakowsSd. powitaniem przewodni­
czącego Zarządu Głównego Kol. Xo- 
eauiba. przedstawiciela OKŻZ Gb. Kalkę, 
rMegaitów oddziałów: Brzeg. Bystrzyca, 
Dzierżoniów, Jawoir, JeDetriia Górą, Ka- 
mianaa Góra, Kładz&o, Legnica, Liubań, 
Lwówek, Nowa Ruda, Oleśnica, Spokojn a 
Góra, Świdnica, TrziebamBa, Wałbrzych, 
Ząjbko.wStee, Żary, Zegań, PolLainńca Zdlrój, 
Oława oraz wszyisltlkiidh ctzłomlków mifii- 
Sicoiwydh w łrczlbila ponad 700 osób czyli 
około 70%, Następnie wezwał zebrany dh 
dk> uczczenia pamięci zmarłydh Koi. przez 
Powelanie i jodrKmilniultową ciszę.

PsnolSokół oidlczytalł sietonetarz Kol. Try- 
bat, który przyjęto baz zmian. Po przy­
jęciu protokółu aaSnralł głos Kol Kocaub 
zaznaczając, że tęgoiroczinte Wafiime Ze­
branie ma Charakter Zjazdu, gdyż biorą 
v/ nim uldlzitalł dtelfegiaid. prawie wszystkich 
pteóriiialtów Dolnego Śląska. Następnie 
wygłosił dltuższy referat na temat ogól­
nych aagałtMleń Państwowych jak ,• na­
szego zawodu. Omówił również nowy 
system wyborów, zagadnienie pracy ko- 
bitsft i  tnifcdizieży, skrytykował dżiiadailność 
Raid Zakładowych, które w przeważają- 
cieii większości nite epeMlaną swęqo za­
dania. Wspomniał o ma;jącvm się odbyć 
GgóilinopoSskiilm Zjeździ© we Wrocławiu 
z udziałem diejlagatów Związków Dnu- 
kanzy z zagranicy, wnosząc apel do 
Kół. o intensywną pracę. organiEacyjną 
właśnie na tydh terenach, gdVż dąże­
niem Związku test obrona naszych in­
teresów drukarskich, warunków pracy
1 płacy, a tylko wspólnym wysiłkiem 
możemy te  zagadnienia rozwiązać.

Odnośnie punktu 2-cpo- Kul. Naarniia- 
kiowt3(fai proisi o zdrową i rzeczową kry­
tykę, która może dać szereg wskazówek 
w pnący nowemu Zarządowi.

Kol. Szczucki stawiia wniosek ażeby 
połączyć punkty 2, 3 j i-ty  i przepro­
wadzić ogólną dyskusję. Wniosek przy­
jęto.

Kol. Safulta skarbnik, omawia niektógie 
pozycję sprawozdania kasowego.

Imieniem Kom. Rew. zabrał głos kol 
UtrtoiadsJki oświadczając, że 5-cio krotna 
w ciągiu roku rewizja ksiąg i kwitów 
wykazała prowadzenie tychże należycie 
i stawia wniosek o przyjęcie sprawozda­

nia db wiadomości i udzmełieiniia abso­
lutorium ustępującemu Zarządowi.

Nad punktami 2, 3 i 4-tym wywiązała 
się dyskusja w której źabnało głos sze­
reg Kol. pomuisziatjąjc ziaiqaidnienia temeino- 
we, jak również sprawę sizkoiły w No­
wej Rudzie, która niie mając fachowych 
wykładowców nie jest właściwą szkołą 
graficzną. Odjpowiedizd ludlzSeffił KaL
Naomiako.wski, Tryba i  Kol. Koczfub. 
Po Eialkończteniiu dyskusji jednogłośnie 
uchwalono wniosek Komisji Rewizyjnej.

W punkcie 5-tym sprawozdanie z Kom. 
Kulit. Ośw. złożyli Koli.: Laiuidla i Lis za­
znaczając, że warunki terenowe oraz 
braik świetfiiicy nils zezwalał na aktyw- 
nfejisizą pracę Kom. Obecnie po wyre­
montowaniu i oddaniu do użytku Kom. 
Kult. Ośw. przez Zarząd Związku odpo­
wiedniej sali sprawa ruszyła z miejsca 
o czym przekonaliśmy się przy otwarciu 
świiettcy, qdzie nasz miody chór zbier 
rai rzęsiste brawa po wykonaniu, Mar­
szu Drukarzy o®az innych pieśni! bez za ­
rzutu. Jest -nadziaja, że chór drukarzy 
Wrocławskich ibędzte sie mógł zaliczyć 
po pewiiym czasie do jednych z najlep­
szych dhórów . naszego Związku. Zespół 
świetlicowy Kam. Kult. Ośw. także stał 
na wysokości Badami® czego dowodem, 
że przedatiwileiełe OKZZ wprost wymusili 
żeby zespół brał udział w konkursie 
świetlicowym. Sprawozdanie z biblioteki 
zdał Koi!. Wojtczak zaznajamiając obec­
nych o ilości książek, która, wynosiła 
około 500.

Sprawozdania te  zostały przyjęte po 
krótkiej dyskufeiii |W puofecie 6-4ym 
zgłoszono 2 wnioski Pierwszy z Wro­
cławia, drugi z otddiziaikt Jelenią Góra. 
Ponieważ wniosek drugi na'diaij© się wy­
łącznie ma Zjazd, pcstanoiwioinio tam go 
skierować, natomiast pierwszy wniosek, 
który brzmi naBitępującov uichwaikm.o:

1) Zarząd Ziwilązikra dołoży wszelkich 
.starań by do zawodu PoCrUgeiaficznego 
dlósitaiwiały się jednostki o należytym 
wyszkoleniu zawodowym, po odtoyoiu 
przepisanej praktyki.

2) Wtezystfeidh członków nie posiialdia- 
jącydh dokiumen.tów kwaOaiElkatcyjaydh 
kierować najeży do Komisji egzam&na- 
cy jnorkwatef itoacyjme j.

3) Zarząd przystąpi niezwtoczinae do 
oczyszczenia naszych szeragów z ete- 
mentu nie mającego, nic wspólnego z dru­
karstwem, bez względu siia zajmowane 
stanowisko.

Następnie przystąpiono do wyborów, 
w których wybrano nowy Zarząd w na­
stępuj ącym skłaidzie.

Przewcidnicząicy Szczsiidki Wł. zasL 
przew. Włcidlansfci W., 6iekneitairz Tryba 
St., sikaifenfillc. Saifuta Boi., przew. Ko- 
miejii Kuilt.-ośw. Laudą T. Członkowie 
Zarządu: Stasiński Fr., Wojtczak Ą-,
Maciejewski K., Pietrzyk Ig,, Ziółkowski 
J., Rytka^St., Milliter Z., Dudek Ig., No­
wi B., Wilkie? K-, Header T., Herman 
St. oraz deliegadi oddziałów: Jelenia Gó­
ra, Wałbrzych, Leigniica, Dzierżoniów. 
Zast. członków Zarządu: Wolski St.. 
Rzepka J., Sorokooiówna Z., Wojcie­
chowski D„ Pawtenvslki Br., Olatowski 
Boll., Szypiuta St., Tomkiewicz J. Ko­
misja newdzyjna: Bilłewiicz E., Jasiński
M., Słupecki A., zastępcy: Balowicz R.. 
Bihun M. Sąd związkowy: Adamczyk 
Wł., Bekkder St., Garncarek P., Naomia- 
kowstai M., Zagórski H. Zastępcy: Bato- 
rzyńs&i M., Oiszawski T.

W czasie obliczania głosów poruszo­
no sprawę wywoau maszyn z terenów

Do&iego Śląska pirzez WINV/. bad tą 
aprąwą wywiązała się ożywoma dysku­
sja. Kol. Koczub, Tryba i Waczyński za- 
znaljBimiiiąj ą o  wynfikach. intenwenicji 
przez Kol. Kocziuba w Warszawie oraz 
przez Koi. Trybę i  Walczyńskiego u wo­
jewody we Wrocławiu j w  Wiairszaiwiie 
w 'Min. Ziiem Odzyskanych. Na skutek 
tych interwencji zezwoiienie aa wywóz 
mas.zyn z Jełeniej Góry i Wrocławia 
zostało wycofanie.

Z Walmeigo Zabrainiia wpłynęła rezo­
lucja, którą jeidinoigłośmiie uichwaioino. że 
bez wiedzy i zgody Związku nie dopu­
ścimy do wywiezienie żadnej maszyny 
z naszych Zakładów, a w r-azle zabiera­
nia tychże bez nasze j wiedzy i zgody 
maileży ogłosić strajk proitiesfatcyjmy.

K et Lauidia awnaica się do kol. by gar­
nęli sśą co pracy Kom. KiuŁt. Ośw., a Kol. 
Stasiński apeluje o większe zasiritiereso- 
waniie się nowo zakładającym Wie Z. K. S. 
Drukarz. —  Zelbiratniiie zakończyło się 
o godz. 17.

ODDZIAŁ JELENIA GÓRA
Z żyda Związku Zawodowego Drukarzy 

w jeleniej Górze, w  dniu 16 lutego te. 
w salŁi Związków Zawodowych w JeSe- 
nilslj Górze odbyło slię W alne Zgromiadzie- 
naj© Związku. Zawodówcgio Praoownikow 
Przemysłu Poligaiaficznego — Oddiział Je- 
lieoSia Góra, na. które przylbyli delegaci: 
sekretarz Genitiralbiiego Zarządlu kól. Wo- 
iliańslki Kazimierz z Krakowa, prezes Zą- 
rządb Okręgowego' kol. Naomniiiaikowaki 
Marian, sęknatanz Okręgu kol. Tryba 
Stanisław z Wrocławia or,az przewodni­
czący Pow. Rady Zw. Zaw. oto. Zei.oa- 
oek z Jelieriiej Góry.

ZeJbii aniiie zagaił witając gości kol. prae- 
wcdln. Sosnowski K.

Obszemne e:pr a  w ozida nie z całoraazniej 
praicy zdał kol. Bar Mamiam, kitóry ze 
saczarościią i peCmym naaliizmem zobrazo­
wał tirudlaości, z jakimi Zarząd borykał 
się w czasie ewej kadencji, a, w usunię­
ciu których członkowie Zarządu wyka­
zali makaiimiuim wysiików.

Prócz ciągłych trosk o zdoibyd© lap- 
ezych .warunków ekooomiiicznyah, Zarząd 
poświęcał dfużo uwagi żydiu kułturaine- 
miu, oagandaując szereg wycieczek tere- 
inio-Hrcatwczydh.

Po adczytanaiu spraw ozdianiia kasowetgo 
piaez kod. Komorka St, na wniosek 
prze-wodimiczącego Komisji Rewizyjnej 
kod. Dykfoama Wadeuitego, jednogłośnie 
udzielono absolutorium lustępuijącemu Za­
rządowi,

W skład nowego Zarządu na nok 1947 
wybrani zostali kod. kol: Bar Marian — 
przewodniczący, Wadendowskii Bogdan — 
zast. przewoidniczącego, Dykbam Wa- 

siefkr eitarz, Sosnowski Kazi- 
mieirz — skarbnik, Dworczyk Jan — 
przew. sekqjii kullt.-oświatoweij oraz 
członkowie wydziału kod. kol.: Karasiń­
ski Stefain* Ciechanowski Kazimiera, Ko­
morek Stanisław, Piasecki Mieczysław, 
Marcisz Julian, Misztal Paulina, Zastę­
pcy: Cichoń Zygmunt, Bukowski Karoli, 
Romanowsłki Jan. Do Komisji Riowizyj- 
nej kol. kol.: Szumowski Ignacy, Gwa- 
liństka Hanna i  Łukaszewską Alfreda. 
Do Sądu Koleżeńskiego k o l kol.: Kośnik 
•Vacław. Czerwiński Edward d Czerndew- 

ski Czesław.
*

W dmiiu 12 kwietoia 1947 r. w Saiłl 
Związików Zawodowych odbyło się Ogól­
ne Zebranie członków Związku Zawodo­
wego Pracowników Przemysłu Połigs®-
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ficznęgo. Odctetat Jelenia Góra, pod prze­
wodnictwie®) kol. Bara M ariana

Zebranie zagaił w itając dyrektora 
Drukarni Państwowej W ojdyły Józefa 
kol, Bar M arian, który w obszernym re­
feracie przedstaw ił zebranym spraw ozda­
nie z krótkiego okresu działalności no- 
weqo zarządu, przedstawajacsj. --ię w bar­
dzo pom yślnych wynikacih-

W( dalszym ciągu zebrania powołano 
do życia następujące sekcie: Składaczy 
nącznych, Linotypistów i maszynistów, 
Sekcje Introligatorów , Sekcje Pracow ­
ników  biurowych oraz Sekcje Personelu 
pomocnicziego. Kol. przewodniczący Bar 
M arian w skazał na konieczność pow oła­
n ia  do życia powyższych sekcji, k tó ­
ry c h  brak ma tutejszym  terenie daw ał się 
'dotkliw ie odczuwać. ,

W dyskusji nad spraw ą cennikowa 
oraz w yqasłą umowa zbiorowa zebrani 
wyrazili niezadowolenie z dotychczaso­
w ych płac podkreślając, że dotychcza­
sowe uposażenia nie pozostają w zadniej 
proiporcjj do obecnych cen wolnorynko 
wycto i są  nadier krzyw dzące dla ogółu 
pracow ników , pow odując dalsze zuboże­
n ie  mas pracujących.

W  w yniku ożywionej dyakusji posta­
nowiono w ysłać rezolucje do Okręgu, 
w której członkowie Związku Zawodo­
w ego Pracow ników  Przemysły Poligra­
ficznego, Oddział Jelenia Góra. dom agają 
sdą podwyżki płac ora,/, rewizji cen 
w olnorynkow ych, Zebranie zakonczoup 
o qodz. 20 miri. 30.

O KRĘG O L SZ T Y N

Płace drukarzy, ustalone w ostatniej 
umowie zbiorowej, nie na  długo zadowo­
liły  szerokie rzesze drukarskie. Wzmo­
żona zwyżka cen rynkow ych artykułów  
spożyw czych oraz m ateriałów  ubranio­
w ych stw orzyła z podwyżki p łac fikcję. 
Prowadzona w alka ż drożyzną nie osią­
gnęła celu. N arzekanie na niskie zarob- 

v ki panuje powszechnie. Praw ie na każ­
dym z  rocznych Ogólnych Zebrań Okrę­
gów i Oddiziałów Związków spraw a ta 
jes t poruszana i gorąco dyskutowana.

To sam o i w  naszym Związku. N a osta­
tnim  Rocznym W alnym  Zgromadzeniu 
W yborczym, jak również na w szystkich 
zebraniach sekcyj oraz posiedzeniach Za­
rządu Związku spraw a niskich zarobków 
byw a nieuchronnie poruszana. Nic dzi- 
w niego — je s t to w życiu człowieka naj­
ważniejsze. Troska o chleb powszedni 
prześladuje człowieka i podczas pracy 
w zakładzie — często w ynikają  rozmowy 
na ten tem at i przy w arsztacie i podczas 
przerw  na posiłek. Obawiam się, czy 
n ie  w pływ a to na w ydajność pracy 
czy nie zniechęca do niej. Czynniki, k tóre 
m ają wpływ, czy usiłu ją go mieć, na 
p lace drukarzy — pow inny o tym pa­
miętać.

O dbyte ostatnio na terenie naszego 
Związku Zebrania Sekcyj Zawodowych 
z okazji w ysunięcia i uchw alenia wnio­
sków  na O gólnokrajow y Zjazd Delega-. 
tów na naczelne miejsce postaw iły sze­
reg postulatów w spraw ie zabezpieczenia 
bytu drukarzy. Zaś na  posiedzeniu Zarzą­
du Związku w spólnie z Zarządami Sekcyj 
dyskusja nad zagadnieniem płac była n a j­
bardziej gorączkow a wtedy, gdy nad sze­
regiem innych, w ysuniętych na Zjazd 
wniosków, była spokojna

Mamy wrażenie, że nasz O lsztyn jest 
chyba pod względem płac najbardziej u- 
pośledzony, Dotąd pracujem y ściśle na 
wartunkach cennikow ych, w tedy gdy, jak

daje się słyszeć, w W arszaw ie i innych 
ośrodkach pracow nicy wywalczyli sobie 
ieipsze, daleko le-peze. N asz O kręgowy 
Zarząd P. Z. G, jest nieugięty. Co pra­
wda zależy to w dużej mierze od sam ych 
kolegów, którzy nie potrafią zdobyć się 
na przekonyw ującą postawę.

Zyci e nasze w O lsztynie płynie na ogól 
spokojnie — każdy z nas zajęty  jest 
swymi troskami dnia codziennego, mamy 
poddost&tkiem pracy w.,drukarniach. Sto­
sunek do Związku nadal oobojętny. Tak, 
jakby on byl niecelowy, niepotrzebny, 
nie m iał żadnego znaczenia. N ie w yka­
zują oznak życia i Sekcje Zawodowe. 
Dopiero spraw ą w niosków na Ogólnokra­
jow y Zjazd udało się Zarządowi Związku 
obudzić kolegów  sekcyjnych ze śpiączki.

Jedynie nasze niezm ordowane Kółko 
Amatorskie na czele z kol. Kaz. Lewko­
wiczem nadal pracuje. Pracuje intensyw ­
nie, borykając się z ciężkimi w arunkam i, 
przede wszystkim finansowymi. Nie ba­
cząc na w szystko, stało  się ono popular­
nym w Olsztynie, tak, że było zaproszo­
ne na W ojew ódzki Konlkuns Eliminacyj­
ny do O gólnokrajow ych Zawodów Zespo­
łów A m atorskich w W arszawie. Jeżeli nie 
zostali nasi kółkow icze w ysłani na kon­
kurs do W arszawy, to ze względów od 
nich niezależnych. N a popisach, w Tea­
trze M iejskim zdobyli sobie nasi am ato­
rzy powszechne uznanie.

W ostatn ich  czasach przygotow ał Ze­
spół dwie sztuki sceniczne, z których 
jedną w ystaw ił dłiia 20 kw ietn ia  na sce­
nie św ietlicy D rukam i Państwowej. Było 
to pierw sza próba w ystaw ienia dzieł bar­
dziej fundam entalnych, bo dotąd kółko 
w ystaw iiło  jednoaktów ki i num ery re- 
wiowe. Była to  popularna 3-,aktów ka p. t. 
„Mundur sw atem ". Jaik należało się spo­
dziewać, popis w ypadł b. dobrze. Opano- 
w>anie z deskami scenicznymi przez wy­
konaw ców  widać w yraźnie. Zrozumienie 
ról również dobre. Bolączką w szystkich 
zespołów am atorskich — niedostateczna 
dykcja. Była ona i  u nas. A le nie u  
w szystkich wykonawców,, bo np. kol. A. 
Szarejko i R. Zejmo w ykazali i pod tym 
względem opanow anie. N abycie dykcji 
jest kw estią w ym agającą dłużezej w pra­
wy, spodziewam y się więc, że i nasi ze- 
epołowcy z czasem dadzą sobie radę. 
Bardzo dobrze odegrała ciotkę kol. H. 
Szarajkowa. Dobrym dziadkiem był kol. 
Lewkowiez-semior, a Stachem kol. Lew­
kowicz-junior. Ha,ni życzymy opanow ać 
tremę, a z tym nabędzie ona w ięcej ży­
cia na scenie.

W idow nia by ła  zapełniona gośćmi, lecz 
członków Związku i tu taj była znikoma 
ilość, na czele z zarządami drukarń.

W  następną niedzielę kółko w ystaw ia 
drugą przygotow aną 3-aktów kę winowej 
obsadzie i  na tym swćnj repertuar tea tra l­
ny  zakończy, nie bacząc na prośby pu- 
bldczimości o pow tórzenie „M undur sw a­
tem". Należy się naszym kółkowcom za­
służony odpoczynek.

W  sezonie letnim p ro jek tu je  kom isja 
Kult.-Ośw. szereg w ycieczek w teren 
województwa — krajoznaw czych oraz 
wycieczek zabawowych. Sekcja sportow a 
pragnie zorganizować pow ażniejszy ze­
spół piłkarski, lecz napotyka na poważ­
ną trudność — brak obuwia sportowego 
dla piłki nożnej. Zakup butów takich, 
po obliczeniu kosztów, w yniesie około 
80 tys. zł. Skąd je wziąć, jeśli kasa związ­
kow a posiada raptem 90 tys. zł. całego 
m ajątku, a kasa komisji świeci pustką? 
Pukać o pomoc do Zarządu Głównego nie 
ośmielamy ęię bo ma on i tak wiele 
w ydatków  na poważne cele

M. ZeU.

OKRĘG Ł Ó D Ź

Z ROCZNEGO WALNEGO ZEBRANIA 
— ODDZIAŁ PIOTRKÓW TRYB. W  so­
botę, dinia 19 kwietnia 1947 r. w sali Pow 
Rady Zw. Zawód, odbyło się roczne sp ra­
wozdawcze zebramie Oddziału .Piotrkow ­
skiego. W zebraniu wziął udział przewo­
dniczący Pow. Rady Zw. Zaw. oto. Mi- 
ohałkiewioz Lucjan. O becnych członków 
było 52.

Zebranie zagaił przewodniczący kol. 
Kałisiak Antoni, w itając zebranych w 
krótikidh słowach, w yjaśniając cel i obo­
wiązek współpracy w szystkich członków 
w pracach organizacyjnych. Poczem prze­
szedł do odczytania porządku dziennego, 
który  po pew nych w yjaśnieniach został 
przyjęty. Na sek retarza został powołany 
kol. Królikiewicz Wł.

Sprawozdanie Zarządu za nok ubiegły 
zdał kol. W alczak Józef. W  roku uib. Za­
rząd Zw. p rzed . w ejściem  w życie um o­
wy zbiorowej przeprowadził podwyżkę, 
a przy wprowadzeniu umowy ogólno- j 
krajow ej _ w ybuchł zatarg na tle nieros- 
pek Ławami a umowy przez w łaścicieli 
drukarń, gdzie interw eniow ali: tut. Za­
rząd, Okręg Łódź, CZPZG Łódź i ftit. 
Urząd Bezpieczeństwa. Zatarg został za­
kończony  zwycięstwem.

Członkowie tut. Oddziału opodatkow a­
li się na odbudowę W arszawy, na Czer­
woną Hiszpanię. Związek dął pożyczkę 
państw ow ą na sufnę 2.000 zł. jak rów ­
nież członkowie opodatkowali się na po­
wodzian. Zarząd udzielił zapomóg ze skła­
dek dobrow olnych ma sum ę 5.000 zł. In­
terw encji w spraw ie maiszyclh członków 
Zarząd przeprowadził 10 z w ynikiem do­
brym. Zaliczył trzedh uczni, a mianowi­
cie: Rozpędka Zenona, Ząbka Włcdizaniie- 
rza i Reoimiowicza W łodzimierza do w y­
kwalifikowanych. Korespondencji w ysłał 
95, otrzym ał 32. Członków Oddział li­
czy 55.

Po zdaniu sipraw<7*Js*Be przez Zarząd, 
zdał spraw ozdanie skarbnik kol. Jani- 
szewcki Tadeusz, k tó ry  przedstawił stan  
kasy.

Po złożeniu sprawozdania przez skarb ­
nika, zabrała głos Komisja Rewizyjna w* 
osobach: kotl. Smolarka i kol. Królikie­
wicza, k tóra po zbadaniu ksiąg i podpi­
saniu protokołu stw ierdziła zgodność ka­
sy i zaapelowała do aebranych o udzie-, 
lenie absolutorium  ustępuj ąeemu Zarzą­
dowi Zebranłie po krótkiej dysikusjf wnio­
sek jednogłośnie uchwaliło.

W ybory Zarządu przeprowadzone zo­
sta ły  na listę. Przed rozpoczęciem głoso­
w ania zabrał głos ob. Miahałkiewicz, k tó ­
ry przedstaw ił zebranym  dlaczego nds 
głosujem y Łajnie, a na listę, poparł go 
k o l.. przewodniczący Kałisiak Antoni. Po 
przemowach przeprowadzono w ybory raa 
listę. v

W  w yniku przeprowadzonego głoso­
wania w ybrano Zarząd w następującym  
składzie: przewodniczący kol. Kalisiak
Antoni, zast. przewód, kol. W ers M aksy­
milian, sekretarz kol. W alczak Józef, 
zast. sekr. kol. Piętka Łucja, skarbnik 
kol. Janiszew ski Tadeusz, ziast. skarb. kol. 
M ekier Zygmunt, gospodarz kol. 9Saola- 
rek Józef. Do Komisji Rewiz. wesali kol. 
Stępnik Stanisław, kol. Szymczyk Zenon 
i kol. Ząbek Włodzimierz.

W  w olnych wnioskach poruszona była 
przez sekretarza kol. W alczaka Józefa 
sprawa Święta Pracy tj. 1 Maja,

Zebranie zakończono o goda. 21-ep
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0 podniesienie zawodu na wyższy poziom
n.

Poruszana na lamach maszydh pisań za­
wodowych spraiwa podniesiienia zawodu 
drukarskiego na wyższy poziom. powinna 
znaleźć siwoie miejsce.

Temat może wydawać się dziwnym, 
ale niestety na czasie. Dużo dlrukaizy 
sądzi, że obowiązek ich kończy się na 
tym, jteżeHi pracę swą odstawią, n ie wni­
kając w  to, jiaik ta praca wygląda. Po­
ciąga to za &obą trudności w  innych 
działach pracy.

Rozpocznijmy cud działu limotypów. 
Obserwując pinacę p;nzy linotypile na 
praęeitrzenS 30 łat. stwierdzić muszę, że 
niejednokrotnie kolepom z innych dzia­
łów praca ta wydaj© cię zabawką. Gdy 
iedtauk dostąpią tego „zaszczytu", do­
chodzą do przeświadczenia, że praca 
przy IŁnotyp aidh. wymaga nie tylko ogól- 
nydh wiadomości z działu drukarskiego, 
afle również opanowania nęfw ów  i  ziam.i- 
łowaniia dio zdobywania coraz to szerszej 
wiedzy.

Z pierwszych słów  zdawało by sie, że 
dhcę stać w obironie lltaotypifetów. N ie­
stety wręcz pirzeeilwnie, chcę uwidocz­
nić ujemne strony zestawu Kinotypowego, 
a oo» z,a tym idzie i trudności w  zecer- 
ni ręcznej i w  maszynerii. Zestaw linoty- 
po.wy wymaga dużej precyzji jak i od--- 
powi©dnaeig.o wykonania pod wałłędean 
fachowym, N a pierwsze m iejsce wysuwa 
się ta. sprawa odpowiedniego odlewu 
wierszy, tzm., ażeby wiersze b yły  pełnie, 
czysty obraz, odipowieriinia wysokość i 
grubość wierszy. W skutek łych niedo- 
magań cierpi; w  pierwszym rzędzie skła­
dacz ręczny a niasłępniis i  maszynista, 
a 'efekt końcowy pracy jest ten, że mi­
mo w ysiłków  druk wychodzi jako ma- 
kulaltrara.

Drugim ważnym azynnilhiiem i'est fa­
chowe wykonanie. Mam t a  n a  m yśli wy- 
konywaffliie nie tylko prac dziełowych, 
ale i  gazetowych. Obserwując różnie 
prace, eitwiierdizdć muszę, że prace te nie 
tylko pozostawiają dużo dio życzenia, 
ale naejieidnofcrotaae ni© są warte słowa 
drukarza. N ieodpowiednie wciąga i dzie­
lenia jak i rozbijanie w ierszy są na po­
rządku dziennym. Ni© zważa Si© na ja­
kość wierszy, ale ma ilość ' wieirszy. I ta 
musimy podejść do sprawy z taniego, 
pumlkta -widzenia, Nile. ilość, ate jakość 
wykonanej pracy stenowi o wydajności 
pracy- s

Przejdźmy do pierwszej sprawy i  
stwierdzimy z całą pewnością, ż,e wciągi 
6ą przeważnie według własnego widzimi­
się, a r&e podług norm. ustalonych. 
Dzielenia, to najchętniej 6prawy tej nie 
chdiialibym poruszać, ibo ta wychodzą rnaj- 
goirsze dziwolągi. Ni© tylko, że zawiesza 
się jedtoozgłoskowe wyrazy, że przenosi 
się dwie głoski n.a następny wiersz, 
a nawet i przy wiemszadh końcowych, 
ale dzieli się  nieraz wyrazy w ten spo- 
sęib, które w  końcowym swym brzmieniu 
dają niieraz -wprost- niemożliwe okre­
ślenia.

W  zestawach gazetowych stosunki pod 
tym względem są wprost zastraszające. 
N ie uważa się ani na dzielenia, and też 
nieraz nie daje się łączników. Skutki, 
tego są, że przez składanie wierszy na ' 
chybił trafił, szereg matryc ull-ega co ­
dziennie zniszczeniu, jak również j cały 
szereg części liuotypu.

Gdy weźmiemy jeszcze pod uwagę, że 
sprowadzenie czy to zapasowych matryc, 
względni© nowydh kompletów i części 
zapasowych napotyka na trudności wsku­
tek zniszczeń wojennych, dojdziemy do 
przekonania, że jeat to w ielka krótko­
wzroczność i brak wisize&kiego. zrozumie- 
nia ize sitrony odnośnych kolegów.

N ie łepdeij dzieje się i w ręcznej ze- 
cetnii. Jakkolwiek ręczna ziecennia opiera 
się  w  przeważnej części na zestawie 
maszynowym i walczyć mnisi z trudno­
ściami nfedioicSągnięć zestawu maszyno­
wego, to i  ta napotykamy na najróż­
niejsze niedociągnięcia. Brak odpowied­
niego wyszkolenia u, niekitóirych kolegów, 
brak sumienności u  .innych., brak poczu­
cia obowiązku składają się  na to w szyst­
ko. Zaznaczyć wypada, że właśnie w 
ręcznej zecerni zastaw otrzymuje Wła­
ściw y swój wygląd i piękno. I ta wła- 

. śnie nieraz wykonanie draku traci na 
wartości. Przez nieodpowiednie składa­
nie, przez nieumiejętne jusfowamie i  roz­
biórkę dużo materiału wartościowego 
ginie bezpowrotnie. Dużym niedociąg­
nięciem jest też ze sitrony kierownictw  
poszczególnych zakładów, że mało cza­
su poświęcają na rozbiórkę zestawu. 
Skutek jest ten, że zecer musi wyciągać 
odjpoiwiedini material z zestawu stojące­
go, co pociąga za sobą trudności w  roz­
biórce wskutek pomiesziainia jednego pi­
sma z  drugim.

Powirócę tu jeszcze do wdżniejsziego 
czynnika, a mianowicie, do właściwego  
wykonania zestawu i jego piękna. Bnaki 
te odczuwało s ię  już przed wojną, a -p o  
wojnie jeszcze w  większej mierzie, Gdy 
się  .ciqląd.a niektóre zestawy, to aż li­
tość ibieirza. Musimy to złożyć oa karb 
niieodipowilsidnńeigo wykształcenia facho­
w ego poszczególnych kolegów.

Niie.lepiej diziieje się w  maszynerii 
i  w  rii!moS)iig.ato.Tin.i. I ta napotykamy na 
szereg braków. Zdarza się  nltej ©dnokrot­
ni©, że zestaw wykonany bezinagianniie 
czy to w linotypach, czy też w  ręcznej 
ztecerm, zosta je w  końcowym swym  w y­
konaniu spaczony -albo. w  maszynerii, 
albo w iatroilligatorni. Powody są ana­
logiczne jak w  poprzednich działach.

Są j inne działy w  naszym zawodzie, 
gdaie również są różnie nitadociągnigęta.

Obserwując cały szereg drukoitv, ich  
wykomande, nie dhce się formalnie w ie­
rzyć, że to praca dimilkairza polskiego. Nie 
idhoałbysn już mówić o technicznym  
wykonaniu poszczególnych gazet, na w i­
dok których aż .krew w żyłach stygnie. 
Co robisz, do czego zdążasz, pollskj dru­
karzu?

Jest niemożliwością w mmaiclh jednego 
artykułu zwrócić uwagę na wszystko tó, 
co mas boli ,- do czego zdążamy. Ni© od 
rzeczy jednak będzie wskazać na brak 
poczucia obowiązkowości i koteżieńsko- 
ścj. u pewnej znikomej części naszych  
ięoiegów.

Bądźmy w ięc w szyscy szczerymi kole­
gami, zdążajmy do p.odtóesiendia naszego 
zawodu na należyty poziom, a dojdziemy 
do tego, do czego zdążamy, tj. dobru 
naszego zawodu. Drukarstwo polskie 
musi sobie stworzyć podwaliny do wła­
snego systemu drukarskiego.

K ł o d  a.
„Iinfor. Pozn."

R U K A R Ń
wszelkiego rodzaju

SSAW/CI GUM OW E 
do a io io t d io  M s p s k ic i i

wykonuje J A N  P F E I F F E R
G d ańsk , u!. K u sto sza  5-3

M iłość  składacza
Pamiętam  — było ta w  czasie.
G dy czułem m ajowe marzenie,
Gdy cudna wioena w  sw ej krasii^ 
W ypuszczała wonne zielenie.

Pamiętam  — jakby na dłoni, 
czarnym „gotykiem " odbite —  
w miłosnej byłem  pogoni:
Pierwszy raz kochałem kobietę!

A  była ładna, o ładna... 
zawsze wesoła i żyw a.
Jej kibić w iotka i zgrabna,
Jak najmodniejsza „kursywa".

Usteczka w  łuk w ykrojone,
Jakby ozdobna litera,
Wargi nam iętne,. czerwone ,
Jak nos starego „zecera",

Brwi miała długie i cienkie.
Jakby dwa duże nawiasy,
W iotkie je j, lekkie sukienki 
zdobiły .Jroiderów" pasy.

U tkwiła mi w  sercu i  głowie  —  
Szczególnie zaś p rzy  „składaniu", 
Słyszałem  ją  w  każdym  słowie, 
W idziałem ją  w  każdym  zdaniu_

Aż nagłe — raz w  pewno rano. 
P rysły  miłosne a lek ty  —
Przez nią mnie z  pracy „w ylano“
Bo robiłem w ielkie ,korekty" .

W ł. SIKORA
C hicago, 1934 i.

N a rynku księgarskim ukazał się  I tom 
wydawnictwa z Kongresu Techników  
Polskich p. t

„Technika w  shiżfcie demokracji'
N.a treść składa się: przemówi,emie Pre­

zydenta R. P. Bolesława Bieruta, p.rzie- 
mówseme Ministra Przemysłu H. Minca 
i  prezesa C. U. P. Czesława Bobrow­
skiego, nadto referaty: taż. Braciba p. t. 
„Drogi rozwojowe polskiego przemysłu", 
prof. W. Goetla p. t. „Surowce mineral­
ne Podski jako podstawa tirzyileitnilago 
Planu Gospodarczego," z mapa, prof. Ste- 
fanowskiego p. t. „Nauka 'i technika ' 
w  gospodarstwie uspołecznionym", Re­
zolucja Generalnia Kongresu oraz prze­
mówienia powitalne.

Z uwagi na cenny materiał zawarty 
w wyże j wspomnianych wypowiedziach 
czołowych ludzi polskiej myśli politycz­
nej. ekonomicznej i technicznej, książka 
ta winna znaleźć się w bibliotece każ­
dego obywatela.

Gana księgarska 1 agzemplairaa wynosi 
zł. 180.—.
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Spółdzielczość pracy
W  w alce o byt. jaką człowiek toczy 

od wieków, system  produkcji i podziału 
dóbr, tworzy podstaw ę naszej stopy ży ­
ciowej. Kapitalizm starał się człowie­
kowi pracy zabrać w różny sposób owoc 
jego trudów.. Przez nędzne w ynagrodzenie 
robotników  uniemożliwiano rozwój sił 
m oralnych i m aterialnych Zależność od 
interesów  i gier kapitalistycznych, posia­
daczy, groźba bezrobocia, ucisk podatka­
mi pośrednimi, zam knięcie dostępu do 
ośw iaty dla dzieci robotniczych. I oto 
kilka z licznych plag, jakie  nad światem 
ludzi mało zarabiających wciąż wisiały. 
Od wielu la t uśw iadom iony robotnik 
w  Polsce dążył do ustroju, w ' którym  
dolegliwości ustro ju  kapitalistycznego 
zostałyby zniesione. Spółdzielczość jako 
system  produkcji i podziału dóbr może 
zapewnić klasie robotniczej w ysoką sto­
pę życiową i znieść dolegliwości wyżej 
omawiane.

Rola spółdzielczości spożywców jest 
powszechni© znaną. Inaczej się przed­
staw ia spółdzielczość pracy, k tórej h isto­
ryczny początek w ybiega od plem ien­
nego żvóia Słowian. W  okresie przedwo­
jennym  znajdow ała ona swój wyraz 
w niew ielkiej ilości słabych spółdzielni. 
Dopiero w M anifeście PKWIN z dnia 
22 lipca 1944 r. znalazła spółdzielczość 
pracy podstaw ę i w arunki do szybkiego 
rozwoju. Dziś mamy bez m ała 2.000 spół­
dzielni w ytw órczej, usługowej i różnych.

Na podstaw ie porozum ienia M inister­
stwa Przemysłu ze Związkiem Rewizyj­
nym  Spółdzielni R. P. w szystkie spół­
dzielnie p racy są zorganizowane w 6 
branżow ych Centralach Gospodarczych. 
C entrale Gospodarcze pom agają poszcze­
gólnym spółdzielniom do w ykonania za­
mierzonych planów przez odpowiednie 
porady techniczne, ułatw ienie w  o trzy ­
m aniu kredytu  oraz zaopatryw anie w  su­
rowce, środki techniczne, transportow e

Wycieczka na wystawę
SEKCJA SKŁADACZY RĘCZNYCH — 

ODDZIAŁ KRAKÓW urządziła w nie­
dzielę dnia 11 m aja 1947 r. wycieczkę 
n,a W ystaw ę prac typograficznych Jana  
Bukowskiego w M uzeum Przem. Art. 
oraz na W ystaw ę Grafiki w „Pałacu 
Sztuki", dające pogląd na twórczość ar­
tystyczną kierunków  daw nych i nowo­
czesnych w grafice. Obie w ystaw y były 
objaśn iane przez w ybitnych artystów  
grafików.

W  Muzeum Przem. Art. prof. W itold 
Ghoondcz w treściw ej prelekcji podmało- 
w ał tło twórczości artystycznej Jana  Bu­
kow skiego. Upadek sztuki w drugiej 
połow ie w ieku XIX został ożyw iony 
pod koniec tego w ieku nowym ruchem 
artystycznym  t. zw. „Secesją". Grupa 
polskich artystów  przeciw staw iając się 
zalewowi nowego ruchu, wyrosłemu 
z ducha niem ieckiego, zwróciła się 
w  sw ych poszukiw aniach do ideałów 
piękna, tkw iących w m otyw ach sztuki 
ludowej, tworząc zrzeszenie pod nazwą 
„Polska Sztuka Stosowana". Jan  Bukow­
ski, jeden z założyciel; terjo zrzeszenia, 
w ciągu swej długoletniej pracy tworzy 
przepyszne w ielobarwne ilum inacje (Bo­
gurodzica). kom ponując okładki j ozdo­
by do tłoczonych w krakow skich dru­
karniach  Anczyca, U niw ersyteckiej i

itp. C entrala Gospodarcza „Solidarność" 
za cały rok 1946 miała obrotu 57 m ilio­
nów 1 zł, a już w styczniu rb. osiągnęła 
50 milionów zł. O statnio C entrala Gospo­
darcza Spółdzielni Przem ysłow ych przy­
dzieliła swoim członkom skór gotow ych 
za 40 miliomów zł po cenach kom ercyj­
nych, co w ydatnie wpłynęło na obniżkę 
cen gotowego obuwia, 18 miliardów zł 
w yniosły obroty spółdzielczości pfacy 
w r. 1946, świadczy to dostatecznie o ich 
roli gospodarczej.. W  Centralnym  Zarzą­
dzie Przemysłu W łókienniczego jest 
obecnie finalizowana umowa o dostarcze­
nie w łókienniczym spółdzielniom pracy 
surow ców  za 200 milionów zł to  również 
świadczy o zrozumieniu spłódzielczośoi 
pracy przez m iarodajne czynniki. N a sku­
tek starań  spółdzielczości podjęta zosta­
ła uchwała Komitetu Ekonomicznego 
Rady M inistrów w dniu 10, 12. 1946 r. 
w przedm iocie rozdzielnictwa artykułów , 
których produkcja krajow a nie pokryw a 
zapotrzebowania rynku wewnętrznego 
(tzw. artykuły  deficytowe). Zaopatrzenie 
Spółdzielni w artykuły  deficytow e będzie 
dokonyw ane zgodnie z uchw ałą Komi­
tetu  Ekonomicznego po cenach kom er­
cyjnych, co wpłynie na obniżkę cen w y­
robów w ytw arzanych przez Spółdzielnię 
Pracy.

Przydział surowców już się rozpoczął 
i spółdzielnie p racy  w inny spełnić w y­
znaczoną im rolę. Spółdzielczość Pracy 
jako ruch gospodarczy mas robotniczych 
hm si mieć pomoc i opiekę Związków 
Zawodowych, k tóre przez w łasne W y­
działy Spółdzielcze tej pomocy udzielają. 
Uczestnicy spółdzielni niech dbają by 
wspólna w ięź spółdzieczości pracy i zw ią­
zków zawodowych m iała swój w yraz 
w dostarczaniu produkcji spółdzielczej 
członkom związków zawodowych po ce­
nach najniższych.

S. Brzozowski

graficznq w Krakowie
N arodowej dziełach a  w e w szystkich 
jego pracach w ybija się indyw idualna 
odrębność j. narodow y charakter zdob­
nictwa. Licznie w ystaw ione eksponaty 
wzbudzały w ielkie zainteresow anie Ko­
legów, zwłaszcza, że w ielu z nich 
współpracowało z w ielkim artystą  przy 
w ykonyw aniu prac typograficznych.

Po zwiedzeniu w ystaw y Jana  Bukow­
skiego, grono kolegów udało się do „Pa­
łacu Sztuki" n a  W ystaw ę Grafików. 
Prof. Ewa Siedlecka przedstaw iła zebra­
nym  kolegom w zrozum iałym krótkim  
w ykładzie kierunki nowoczesnego ma­
larstw a, jak  kuibizm, impresjonizm, ab- 

1 strakcjonizm  oraz zwróciła uw agę na 
konstrukcję obrazu. Po zanalizowaniu
kilku w ybitniejszych dzieł Konstantego 
Mackiewicza, omówiła obszernie po ­
szczególne prace grafików, dając w y­
czerpujące w yjaśnienia tyczące się tech­
niki.

Sekcja Składaczy Ręcznych składa 
serdeczne podziękow anie p. prof. Ewie 
Siedleckiej i p. protf. W itoldowi Choro ■ 
czowi za bezinteresow ne a bardzo celo­
we objaśnienie powyższych wystaw.

W  wycieczce wzdęło udział liczne g ro ­
no kolegów młodzieży drukarskiej 
Koszta wstępów pokryła Sekcja Skła­
daczy Ręcznych. S. O.

KOMUNIKAT OKRĘGU BYDGOSKIEGO
Pracow nicy D rukarni Pofetoiej w  Byd­

goszczy złożyli w  sek retariacie  Zwiąaku 
zam iast kw iatów  z okazji 25-lecia p racy  

'zaw odow ej dyrek tora  tejże d rukarni ob. 
Strzyżewskiego W ładysław a zł. 2.360.— 
na sieroty  po drukarzach.

Zarząd Związku, O kręg Bydgoszcz, 
sk łada ofiarodaw com  serdeczne - podzię­
kowanie.

WOLNE POSADY NA TERENIE 
DOLNEGO ŚLĄSKA

O kręg W rocław ski kom unikuje nam: 
N a terenie Dolnego Śląska na  prow in­
cji są  poszukiw ani: składacze ręczna, ma­
szyniści drukarscy a ofsetowi, rysownik, 
oraiz ru tynow ana nafcładaezkii, Reflek- 
tanci w inni się  zgłosić do Okręgu W ro­
cław celem skierow ania na m iejsce z za 
świadczeniem ze siwego okręgu  lub o d ­
działu, źe za zgodą Związku udają  się 
na Dolny Śląsk w  poszukiwaniu pracy. 
Przybyw ający bez ziaswiadcziemia n ie  o- 
trzym ają 'Skierowania.

*
Ogłoszenie

Zakłady Graficzne W ojskowego Insty­
tutu Naukowo-W y(ławniczego, Litografia 
i D rukarnia Offsetowa w M irsku pow. 
Lwówek (Dolny Śląsk) zatrudnią na m iej­
sce Niemców: m aszynistę offsetowego, 
przedrukarzy, iitograia-rysownika oraz 
w ykwalifikowane krajaczki etykiet.

Warunki! dó omówienia w Zakł. Graf. 
W. I. N. W. w Jelen iej . Górze lub na  
miie jiscu.

KOMUNIKAT 
OKRĘGU KRAKOWSKIEGO

„W  związku z zatargiem  z W. W. 
w płaca ChoidiCiTowicz Jan  z Krakowa 
kwoitę 10.000.—•_ zł. o a  siero ty  po druka­
rzach krakow skich".

1
Łańcuch na budowę świetlicy w Krakowie

Oddział Zakopane 2.000.— zł. i wzywa 
Oddział w N owym  Tangu.

Kol. Wagam Jan  3.000.— zł.
Kol. Sławek M ieczysław 1.000.— zł. 
Kol. Szklarski H enryk 4.000.— zł. 
Kol. Żydha! Józef 4.000.— . zł.
Kol. Łaich Stanisław  (inwaffida) 150.— zł.

*
Na klub sport. „Drukarz" w  Krakowie

Kol. Żychał Józef 1.000.— zł.
Kol. Slzłdarski H enryk 1.000.— zł.

H U M O R
Lekarz: Teraz musi się pan  dobrze od­

żywiać. Trzeba zjeść codziennie przynaj­
mniej dwa jajka.

Pacjent: Panie doktorze! Ależ ja nie 
znoszę jajek! , *

Lekarz: W iem  o tym, ja jk a  trzeba k u ­
pować.

Redaguje Komitet. — Wydawca: Związek 
Zawodowy Pracowników Przemyślu Po- 
igraficznego, Kraków. Rynek Gl. 34. —  

Drukarnia 1. pod Zarządem Państw., — 
Kraków, W ielopole 1.

M— 19951

KNnaiMimttu<«iUtttuiMWummunMmuttuii:iiHiuiuuimuinH<iH:iKmiUHi:uitiiiłimmii:iirimuiuimuiKiiHinmiimHHtHjKK!iwRiitumim!uwK!uimriiiuii!UHUuiui:ui!iii<.i<.:uiii


